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Kraków, 24 kw ietn ia .

W  sobolą już oczekiw ano, te  z piidea naszej 
polityk i parlam entarnej, ov k tórym  ta k  mocno 
narpaiouo,, w y ję ty  już bod zio upietez/Oiny ehleb 
now ej w iększości, tym  razem  trw ale j, narodo
w ej, m ądrej, przew idującej i —  uzdraw iającej 
w szystko i w szystk ich . Ale w o sta tn ie j chwili 
p iekarze uznali, że chleU jeszcze m ew ypicezo 
ny . W sadzili go -więc z powTOtem do pieca i pa lą  
dalej. G dy jedni mow >ą, że program  now ej w iek 
szóści je s t już go tow y i pozostały  ..jefezcze t.yl- 
k o t; kwcBtje persona1 nc, to  d rudzy  potw ierdzają  
w praw dzie, że kw estjo  personakte  jeszcze nie 
rczbtffzygnięie, icdnak  także  i program ow e w y
m ag ają  „jesz.eze“ osta tecznych  decyzyj. K ró t
ko m ów iąc, nie w iadom o, w jak iem  stad jun i 
znajdu je  się. spraw a tw orzen ia  now ej wdc.kśzo- 
sci i  dodaw ania jed y n k i do ósem ki w  chwili 
cbccnei Możliwe, ze sp raw a będaie rozstazy- 
giib-ta w n a jb l.ższyd i godzinach. Nie je&t je 
d n ak  wykluiczonem, że bj>rlzio sig jeszcze ciąg
nęła caie tygodnie.

Tym czasem  jed n ak  państw o niew ątpliw ie 
cierpi 1 )j01 j00i szkody z pow odu przesilenia. 
W  mimiistcrstwach v\arszaw«kich zapanow ała 
już znana a tm o sle ra  otczokiwataia now ych gos
podarzy . Charaki.c,ryzuje to oczekiw anie bar
dzo znaczne zwolnienie tem pa robo ty , spadek  
encrg ji referu jącej, ap robu jącej i ro zstrzy g a ją 
cej. T echn ika  naszych  przeadeń_rządow ych jeet 
ta k  p rym ityw na i ta k  dalece nie Okazuje żar 
dnego postypn, że by łby  już czas w ybrać jak ąś  
now ą kom isje, byle bezpłatną, d la  obm yślenia 
tak ich  spo tobow  obalania is tn ie jących  rządów  
i twoazsdiia now ycn, k tó re  nie dem oralizow ały
b y  pcrsonolu urzędunirzego i n ie  po tęgow ały  
i to k  bardzo w ielkiej liczby pusty ch  obrotów  
k ó l w machinie? paukw ow ej.

Wpra|wdzi.e bowiem  rodząca  siQ’obe,cnic w ię
kszość w przeciw staw ieniu do w szystk ich  do
tychczasow y cli sw uch  poprzedniczek  m a być 
,,tinv:nią‘ , jed n ak  bydizie zapew ne optymazrnmn, 
jeżeli się tę  trwalość'>oiciuii n a  cztery  do części u 
m iesięcy To upływ ie te g o  czasu problem  'iidioi- 
akionalenia techn ik i przesileń  rządow ycli stanie 
się  z p ew n cic ią  n a  now o —  aktualnym .

Makerjał bowiem, z k to rego  buduje  się now ą 
w iększość, je s t waiitosci bardzo  w ątpliw ej. Ma
sy , skupione w partjac li, m ających  w ejść do tej 
w iększości, ąirze-dstaw.jją w szystko  inne, t y l 
k o  nio zw arte  g łazy  o y k k p ie . S.ą to  raczej k ro t
ki, trw ale  zlepki rnteresów  i ape ty tów , K t ó r o  
trzy m ają  się ze sobą spoidłem  złudzenia, żo w 
te j  właśnie kom binacji po tra fią  na jw ydatn ie j 
i na jła tw ie j bronić tyeh  interesów  i zaspokoić 
a p e ty ty . W ątpliw ości już te raz  jed n ak  d rążą  w 
ty ch  monach szczeliny, red u k u jąc  ich w ew nątrz 
u ą  spoistość.

W m asyw ie piastow skim  oddzielenie się gru 
py  Dąluskiego, ty le  razy  zaprzeczone, s ta je  sie. 
w reszcie —  w edle w szelnich syrr.ptomow —  
fak tem  dokonanym . Z m gław icy p rogram u i ta 
k ty k i pi istow sk ie j .wydzieliło siię ted y  już teraz  
nowe jądro', k tó re  zaczyna w irow ać dokoła  
sw ojej władnej o #  ą ta jąc  się na  naszym  firm a
m encie poliilyczno-jiariam entarnym  aow am  cia
łem  iiiebieskieni. rirlą, k tó ra  porusza teg o  no 
w orodka partyjnego,, je,st am bk-ja jego- rodzi
ca  —  posła D ąbskiego. J e s t  m łodszy, p a trzy  
dalej, nie sipisszy się, ja k  W itos, s w skutek  te 
go oblicza zdaje się trafni-a, że jeszcze m u za- 
wczesno zm ieniać p ry n cy p ja  na oportunizm . 
I'uuobno obiecyw ano m u i ofiarow yw ano dużo. 
L ecz on woli później nieco, ale w szystko... N a
tu ra ln e  rozum ow anie wszelkiej m łodości, św ia
dom ej sw ojej stuły

'\V bloku praw icy  hak  okazał się u w ielkiej 
w łasności, która, przy w vboracłi za jiłaciła  do 
kas tego w łaśnie bloku ogionm ą m oralną i jiiBt 
te rja ln ą  ra tę  aseku racy jną  za. sw oje intereisy 
stiuiowo. i^cmproimia z W nosem , okupiony u- 
znan.it ni 2aisady reform y ag rarn e j i układem  
ico do jiarcelacjii w rocznej racie około 300 ty 
sięcy morgów,, znaczna większość z.einiajistw a 
uznała  za naruszenie w arunków , określonycli 
w uroge natiy tej polic-y kuracy jnej, n tą d  
w id k a  w tym  obuzie roztc-rka i d ług ie  w późne 
noce n a iad y . __

i znew u, gdy  ziemiiinio z daw nego Królestwa, 
1'o lsk iigo  gotow i są złożyć swe z a p a try w a n a  
w ofieizo wyższej racji s tanu , w ym agającej 
rzek  mo utwoizeuiia tak ie j w łaśnie większości, 
ko ziem ianie z lk ,ziem skiego i nieliczni przed
staw iciele  niaguaiierji kresow ej, w tym  obozie 
(siedzący, brui.ią p izcciw nego zapatryw an ia. —  
I)w oist( ść ta  tlunuiiCzy się dość pro»to tym  
Łnanym  fak tem , że gdy zic-niia,nie z K ró lestw a 
należą w ogrom nej w iększości do ty p u  średnic Ii 
w łaścicieli, kU nym  ustaw a ag rarn a  nie czyni 
zbyt w ielkiej k rzyw dy , to tow arzysze ich z k re
sów i z P oznam kiego  m ają z tego  ty tu łu  zna
cznie więcej do stracen ia .

N iezadow olone żywioły, ziem iańskie za-pewne 
n ie  urządzą secesji z prarwicy. poniew aż mc m a
ją  la k  dalece dokąd  isc, a tak że  i d la tęgo , że 
n rak  jm w ich szeregach . ak  silnej encrg ji po
litycznej, jak ą  opozycjoniści, w n iedalekiej zaś 
■przyszłości zajiewne także  secesjoniśoi pias
tow scy , pe&iadają w Ja n ie  Dąbekim . K iem niej 
jed n ak  pow ażną silą pociągow ą przy  rydw anie 
now ej w iększości zm eclieeeni i rozczarow ani 
zkmńamfe z pew nością nie będą.

W ejście N arodow ej F a rtji IKbotiiiezc.j do 
w iększości by łoby  jednym  z najjaskriam-szyeh 
oujaw ów  b ram i-zasad , tcw arzyszącym b tv/orz.e- 
n iu  się niowej w ięksiioico Jeżeli bowiem zrozu- 
miieć m ożna i za logiczne uznać m otyw y naru- 
diowej dem okracji i P iastow ców , to  w idok pur-

.fcjii rcboUiiezej, p izy ląezające j się dp  form acji 
skrajn ie  p raw ieo trej, zbudow anej n a  in teresach 
wielko (M opskich i średnio-m ieszczanskich. 
p rzedstaw iałby  obraz bardzo  głębokiego u p a d 
ku  politycznego. T o  też i na te j sw ojej lewicy 
praw icow a w iększość nie m ogłaby  liczyć na 
zrodlo siły  trw a łe j 1 znacznej, g dyby  naw et, y, 
dalszym  tu k u  rokow ań N. P. R. p rzy łączy ła  się 
dio now ej w iększości, czen.u przeczy ły  ostrdnie 
inform aeje z soboty , że ty lk o  dw a g łosy  w  tym  
ldubie ośw iadczyły  się za przyłączeniem  do n:>- 
wej kom binacji een truw o praw icow ej.

U w zględniając zatem  kruchość i niepew ność 
m aterja lu , z k tó rego  bu d u je  się o becną „trw a- 
łą li w iększość, m ożna bez przesil ly  powiedzieć, 
że w iększość ta  będzie rów na połow ie plus pięć 
głosów  ..cliiibcn. bów :> wscliodnio-galiicyjskich 
ks. Ukowa. J a k  u iii zimy, podstaw a siły  i  tiw a-

łości co najm niej -  p roblem atyczna. I  tak i ra
chunek  m ożna ro b ii w  czasie tw orzen ia  tię  
w iększości, w czasie konkurów  w zajem nych, 
kiedy sprzym ierzające się p a rtje  znajdu ją  się 
w fazie dopiero czynienia sobie w zajem nych 
obietnic czyli są ola sicb io  w szystk i?  tar,Izo  
uprzejm e, p izyjem ne 1 kok ie tery jn ie  uśm iech
nięte. Cóż będzie, k iedy  większosc. ta  urodzi się 
w reszcie i w ejdzie w ta k  bardzo poż.ądane p ra 
wa, z któreir.i razem  przyjdzm  sza ra  codzien
na rzeczyw istość z je j trudnościam i i sprzeczno
ściam i? W iedy  zw artość tej w iększości nie bę
dzie się z lew n o ść ią  po tęgow ała , lecz zacznie 
słabnąć. W idzieliśm y zas, że życiow e jej rezer
w y są bardzo szczupłe, że znam iona charłac
tw a  nosi ona już w stad jum , w  kfórem  dopie
ro rodzice — m nizgają się d i  siebie...
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jednakże  nie chce posunąć te j aktyw niości ta k  
daleko , jak' tego  żąd a ją  socjaln i dem okraci.

w ietn ia (PA T). H avas dow iadu K anclerz i m in ister spraw  zagran icznych  przy 
rie ty  zaostrzy ły  prześladow anie najm niej do tychczas są zdania, że nie jas

PRZEŚLADOW ANIE KATOLIKÓW  
W GRUZJI.

Paryż, 23 kwi
je się, żc sow iety  zaostrzy ły  prześladowanie najm niej do tychczas są zdania, że nie je s t 
katolików w Gruzji. Zarządziły  one tam  m aso- w skazanem  przedsięw ziąć now y k rok  dyplom a- 
we aresztow ania, pozam ykały  kościoły i odinó- tyczny u en ten ty . Jed n ak że  po mowie Gurzo- 
w iły prawa przyjazdu ra  tery tor j urn Gruzji de- n *t j< bardzo w ątpliw e, czy zdo ła ją  oni pod- 
legatowi papieskiemu.

CHOROBA LENINA

w  N . P . - l f c

s o iu s z o in i z  p r a w i ą
(T e le f  >nere od u n o c j r o  k o r e s p o n d e n ta ) .

W arszawa, 23 kw ietnia.
W spraw ie przesuensa, ta k  bardzo szkodli

w ego d la  państsw a, nie zaszły żadne zm iany, 
rokow ania o rozdział tek nie są j’eszcze sfinali
zowane. Poseł W>tos, k tó ry  do tychczas o d k ła 
dał z dnia na  dzień posiedzenie sw ego klubu, 
o tw orzy ł je  wTOszcie dzisiaj o godz. 6 popołu
dniu, w y g łasza jąc  re fe ra t o sy tu ac ji politycz
nej. W końcu  sw ego re fe ra tu  pos. W itos d o 
magał się ratyfikowania umowy, zawartej z 
Chjeną. N aty ch m iast po przem ów ieniu posła  
W itosa  zabra ł glos pos. Dąbski i w ostrych  
słow ach w ystąpił przeciw zawieraniu paktu z 
prawicą.

O brady  klubu  „ P ia s ta 1', n a  k tó ry ch  ujaw niły  
się duże różnice m iędzy kierow nictw em  klubu 
a  posłam i, praw dopodobnie trw ać  będą  przez 
cały  dzień ju trze jszy . W  każdym  razie  zazna
czyć należy, że na  w ahanie  praw ego odłam u 
„ P ia s ta "  nie m ało w pływ a oporne stanowisko  
pewnej części posłów P. S. L., k tó rzy  nie chcą 
w ziąć n a  siebie odpow iedzialności za w spółdzia

łanie z C hjeną. W  zw iązku z tein m ów ią, że po
słowie ci w osta teczności będą zm uszeni przez 
w ystąpienie z „P ia s ta "  ratorr ró sw ój p res.ige  
wobec w yborców , którzy w całej swej masie są 
wrogami sojuszu ludowców z obszarnikami. —  
W praw dzie do rozłam u w  „P iaście" do tychczas 
nie doszło, ale ty lko  d la tego , że do chwili roz
poczęcia dyskusji na  tem at sojuszu w ldubie 
nie byto potem u potrzeby.

Co do k lubu  N. P . R., to  w ydaje  się zupełnie 
pew ne, że klub ten nie pójdzie na poparcie o- 
becnych  akcyj pos. W itosa. C h arak tery sty cz- 
nem  d la  obecnej sy tu ac ji jest, że prezes se j
m ow ego klubu  N. P . R . W achow iak nad esła ł 
dziś depeszę do sw ego klubu z zaw iadom ie
niem, że w ażne sp raw y  za trzy m ają  go do k o ń 
ca ty g odn ia  na  Pom orzu, wobec czego kiero
wnictwo klubu, w tym  niezw ykle w ażnym  ty 
godniu  spoczyw ać będzie w rękach wypróbo
wanego przeciwnika sojuszu z prawicą, posła 
Chądzyńskiego.

trzym ać to  sw oje stanow isko. W ielkie s tronn i
c tw a  R eiehstagu  żąd a ją  czynnej po lityk i, a

„  , 00 , . . ■ f , T? . .. T • ta k ie  w łonif1 gab inetu  od pew nego czasu d a jąB erhn 23 k w ,e ;ina  (A \\) .  „T oslednija I z w .e - 'si s > z e ć  głos d„ .nagaja%  ię% -H  JZb;
stja- pub liku ją  rozmowę z jednym  z lek arzy , tvw ności poIUyki G d-by  się nie udało
w rzw anycl. do łoza L e n n a , k tó ry  opow iada sk lonić  ^  do le j poli!vki;  p rz„siu,llic 
ch a rak te ry s ty czn e  szczeg o y , do tyczące meczo- m U v , e nie do un ita  ięcia.
łow itośt i, z ja k ą  kom uniści o tacza ją  sw ego wro-    ... ’
dza. R ząd  sow iecki, pragnąc za wszelką cenę RETORYKA DRA STRESEM ANN A 
u atowac życie Lenina, w zyw a najw ybitnn-j- W iedeń, 23 kwiem i; (PAT*. „Sonn- und 
szych specjalistów  lek arzy  narodow ości rosyj- M ontags-Zeit ung" donosi z Berlina: 
skiej, niem ieckiej, szw edzkiej i norw eskiej Ho- p I7.vw ódca miemiackiej p a r tii  ludow ej <fc 
norarjm n za jedną w izytę  u loża Lenina wy- S tresem ann  wygłosi] m ow*. W k tó re j 1 o w i -  
nosi 1.000 funtów  szterlingów  czyli 226 miljo- dziak że decydującem  n ie ‘jest to, :zv Niem
nów  m aiek  polskich. Lekarze poddani .-.ą o- Cy  za ,{ aCg 0 więcej czy mniej, lecz to,
s’ r mu legu lam ino  .11 wev . ęi zr.emu, n i 7  Ciy  Nadrenia i zagłębie ftuhr pozostaną przy 
nich nie ma prawa wstępu 1 > Lenina bez prze- Niemcach. D latego  też zdolność p łacen ia  Nie- 
piistki, podoisanej przez naczeJ le w ładze cze- m jee ttnże  być zaw sze przedmiotem kompro 
rezwyczajki. Przepustka kontrolowana jet t mjsu j rokowań, nigdy natom iast nie może bve 
przez tajnego agenta u wejścia, a po t js ni pr/edmiotem rokowań i kompromisu kw estia  
lekarz  musi ją  zw rocie. Zdarza się, ze  jem  1 1 vvolności Renu i Ruhry. Dia N iem iec nie istnio- 
ten  sam lek araz  m usi tfc y  razy  azicunie wyr? je kw t.s tja  n a ,ireń sk a . N ad ren ja  jest Lervro 
biac przepustk i d la  bad an ia  Lenina, w cd łg g  r ju ig . nlem ieckiom . Jeżeli T ranc ja  sądz. żc, 
opm ji lekarzy , Lenin m oże być uw ażanv za  N iom ey zan iechają  b iernego oporu, i że potem  
w io1- chorych, gdyż bez szemran a spe.m a d o jdzie j 0 porozum ienia, w ów czas m ożna je j 
uszycf ie ich polecenia. Je d y n ą  dyr.-.frakrją w u(lpowiedzieć, że N iem cy już raz  złożyły  broń 
m onotonnym  życiu chorego je s t g łośne czy ta- w za/u^ a do m iędzynarodow ych przyrzeczeń, 
nie, k to rem  zabatvia go jego  zona. P ara liż  Le- a je Zo sta iy  oszukane, l y m  razem  będziem y ro 
n ina postępu je  bardzo powmli i trw ać  może kowali ty lk o  za trzym ując  broń biernego opo- 
m lesiącam i. Nie je s t jed n ak  w ykluczonem , że ru< 
n ag ła  kom plikacja w ew nętrzna położy k res ż y - ' 
ciu  wmdza rew olucji rosy jsk iej.

k & td  L isi m łm M m  
p ro testy  l ite w s k ie

Genewa, 23 k w ie tn a . (PAT). N a wczoraj 
szem publicznen. posiedzeniu  ra d y  L igi n a ro 
dów  rozpatryw ano  spd'awę polsko -litewską. N a 
posiedzeniu rc z p a tr j w anc spraw ę w ykonania  
uchw ały  z dnia 3 lu tego  w spraw ie zn i'isienia 
strefy neutralnej. Hymams złożył sp ra ty jzdan ie , 
s tw ierdzające  prawidłowe wykonanie przez rzacl 
polski uchwały Ligi r.arodów' w spraw‘e znie
sienia strefy neutralnej i oslareczce załatwie
nie speru polsko-litewskiego o W ilno przez u- 
chwalę konferencji ambasadorów z dnia 15 
marca.

G alw anauskas w gw-altcwnem przem ów im iu 
w ystąp ił p ize tiw  raporiowii I ly m a n ią . pp4no- 
^ząc (sk arżen ia  przeciw  Polsce z powodu ob ję
cia i.izyzr.anej strefy  i p ro testu ją .: przeciw
uciiwal.i k inirercncji afmbaeadorów, jako  uzna
nej przez L  lwę za n iew ażną i gw ałcącą suw e
renność Kcsji.

D elegat polski, A skenazy stw ierdził bezza.- 
saclnośc cskaiżeń  [ rzeciw  wykorom iu uchw ały 
konferencji am basadorów  przez Po lskę  i w y
mieni! daw niejsze o. wkpiczęaiic dci g a ta  litow- 
skcig’> wobec rady  L-gi, żądaj ice okreslenbi 
g ran icy  wsol ('dniej po lsk i przez k  m fcrencję 
fur.bas.atlerćw ''na m ocy arty k u łu  £7 tra k ta tu  
w ersalskiego, k tórego  ośw iadczenie stw ierd za
ło zgó iy  uznanie , pi zez L igę narodów  praw nej 

Koi:l< roncji ronbatsaJoiow dnia 15uchw ały 
m arca.

łlyiuans odparł zarzuty delegata litewskie

go i w skazu jąc na fa k t kom petencji konferen
cji am basadorów  stw ierdził, ze spuf polsko-li
tewski przeszedł już do historji.

Po pchieW iem w ystąpieniu  G alw anauskasa 
i rep lice  lly m an sa , rada Ligi przeszła do po
rządku dziennego nad protestem lilewsldm  i 
irziyięla do v lauomości jednom yślnie raport 

Hymansa. Gaiwamiuakais zapow iedział odw oła
nie się Li:w/y do przyszłego ogólnego zgrom a
dzenia Ligi naredow .

N astępnie przystąp iono  do rozpatrzen ia  sp ra
w y w niosku litew skiego o odesłan ie  uchw ały  
rad y  Ligi narodów  z dn ia  3 lm tegi co do zn ie 
sienia strefy neutralnej pełsko-litew skiej do 
zacpinjowani-a m iędzynarodowego trybunału w 
Hadze. 4'.' cbwiłi p iz y itą p ie n ia  d o  ro^w ażtou  
tej spraw y, de legat polski, A skenazy, opuścił 
sw e miejsce przy sto le  r z a p a d ł AYŚród publicz
ności. Dym ane, ja k o  re fe ren t te j spraw y, pow o
łu jąc się n a  spraw ozdanie w  tej spraw ie o p ra 
cow ane przez sek re fa rja t, oraz na  dyskusję  w  
poprzrdniej spraw ie, zaproponował odrzucenie 
wniesku litew skiego.

G a l w a n a i w k i i i S  p o p i e r a ł  z w i e i k l o i n  n n i e s i c -  
n i c m  n  l i a - e k  l i t e w s k i .  Po r e p l i c e  l l y m a n s a ,  
rada Ligi jednom yślnie odrzuciła wniosek li
tewski.

G ałw nnrruskas zapow iedział odw ołanie się 
L itw y do przyszłego  ogólnego zgrom adzenia 
L :gi narodów .

BUDŻET NA R 1923.
Mir ister skarb u  p G rabski w ystosow ał do 

m arszałka Sejm u p _ R a ta ja  list, w którym  za
w iadam ia, że budzi t na  r. b. będzie przedłożo
ny  Sejmowi dnia 30 kwoetnia.

M inister skarb u  w ychodząc z założenia, że 
gospodarka  n a  zasadzm  prow izorjów  budżeto  
wyrch je s t n iepożądana, prosi p. m arsza łk a  o 
tak i rozk ład  prae sejm ow ych, by rozp a try w a
nie budżetu  m ogło być zakończono przed  30 
ozi rwoa. Pozw oliłoby to  dokonyw ać w trzecim  
k w arta le  w y d a tk i już n a  m ocy 
budżetu .

u tnva lonego

REW IZJE U NIEMCÓW POMORSKICH.
„D ziennik G dański" dono«i z P acka- 
Polskie w iadze policyjne dokonały  od T 3 --  

17 bm. ścisłych rew izj j po dom ach 'Gemców 
pom orskich, zam ieszkałych na  w ybrzeżu B ał
ty ku . P o lic ja  poddała  grun tow nem u badaniu  
cały- szereg  podejrzanych  domów7 niem ieckich 
na przestrzeni od G dyni do H elu. V, yniki tych  
dochodzi-ń były  nadzwyczajne. Znaleziono bo
wiem wielkie ilości wojskowej broni palnej wraz 
z odpowiednią amunicją. B roń skonfiskow ano, 
t przechow ujących  N iem ców  pociągnie się po 
przeprow adzonych dochodzeniach do odpow ie
dzialności.

Syrnpatje ukraińskie dla 
Czechosłowacji

Lwów, 23 kw ietn ia (Tel. w ł.) Politycy  uk ra iń  
scy  po rozczarow aniu  z N iem cam i, A nglikam i, 
A m eryką i W łocham i zwrócili się obecnie z 
apelem  do rządu czechosłow ackiego. O środ
kiem  know ań  ukraińsk ich  m a być U kraina  za- 
k a rp ack a , to  też w ostatn ich  dniach p rasa  ru 
sk a  schlebia rządowi czesi Jemu za popieranie 
ruchu  iikraiiiskii-<ro. I s tn k je  p ro jek t p rzesied le
n ia  się em igracji w iedeńskirj do K oszyc i zor
ganizow ania tam  całego rządu ukraińskiego.

^owsianie na Ukrainie
Lwów, 23 kw ietn ia  (Tel. w ł.) Z pogranicza 

z n ad  Zbrucza tTorTosi „G azeta  P o ran n a":
J a k  sic dow iadujem y, cale Podole, Ukraina, 

sow iecka i część W ołynia stoi znowu w ogniu  
powstania. Povr3taaie obejmuje coraz szersze 
kręgi. Pow stan ie  w ybuchło w drugiej połowie 
m arca, obecnie jed n ak  p rzyb iera  rozm iaiy  
groźne. N aczelne dow ództw o w ojsk  sow iec
k ich, u zna jąc  pow agę sy tuac ji, w ysłało  do 
m iejsc zagrożonych  wryborow y korpus karny .

S o M a o iis z M u ttó iile R ile c K ir ii

G dyby k to ś  nie znał b ieżącej h isto rji od r. 
1918, sądziłby , że N iem cy są  ofiarą  n iecnej p e n  
lidji ze s trony  koalicji, a  zw łaszcza F ran c ji. —  
T ak p rzedstaw ia spraw ę d r S tresem ann  wr 
sw oiei m owie, a  przedstaw ia, ją  fałszyw ie, gdyż 
p rzem aw iał nie ty le  d la  parlam entu , co d la  
ulicy. Niem cy złożyli bron z w iasnego n a tch n ie 
nia, w idząc, że są pokonani, a  koalic ja , zw łasz
cza F ran c ja , nie d a la  im żadnych  przyrzeczeń. 
O oderw aniu  N adrenji, czy zag łęb ia R u h r od 
N iem iec, F ra n c ja  areale nie m yśli. F ran c ja  d ąży

P o  w ielkiej mowie, k tó rą  lord  Curzon, sek re 
ta rz  s tan u  d la  sp raw  zagran icznych , w ygłosił 
w angielsk iej Izbie gm in na  tem a t odszkodow ań 
niem ieckich, przem aw iał wr Izbie lordów  przy 
w ódca liberałów , lord  G rey, w te j sam ej sp ra 
wie. O bydwie m ow v w y w arły  silne w ra ż e n ie . 
zarów no w A nglji, ja k o ttż  i w e F ranc ji, w o b y - ' jedyni}  de  tego , ażeby  N adren ja  zosta ła  cał- 
dw óch bowiem znalazł swój wrv raz  zw ro t w opi kow icie zdem ilitaryzow ana i ażeby  tam  czu- 
n ji publicznej A nglji na korzyść Francji. w gia nad  porządkiem  publicznym  żandarm erja

L ord Curzon m ówił o francusk iej akcji w z-a- m iędzynarodow a. Chodzi o stw orzenie  pasa  cai- 
g łębiu  R uhr z zupełną o tw arto śc ią , tw ierdząc, kow icie rozbrojonego pom iędzy _ Niem cam i a  
ze ak c ja  ta  da rezultaty ujemne. To jednakże  F ran c ią . N iedaw no w  angielsk iej Izbie gm in 
nie w-pływa w cale na  sprawcę odszkodow ań. —  jpn- Spears poszedł dale, i zażądał u tw orzen ia  
Niem cy muszą zapłacić odszkodowania żarów - taki.igo  pasa  zdem ilitaryzow anego tarcze na 
no F ran c ji jak  Belgji, i d la tego  A nglja  w spra- w-schodzie Niemiec. Co do zag łęb ia R uhr, to 
w ie zagłębia R u h r zajm uje w obec F ran c ji sta- ewmkuacja jego n astąp i z chwalą zap łacen ia  od- 
now isko przychylnej neutralności. W ogóle —  szkodow-ań przez Rzeszę niem iecką. Przyp. red. 
m ówił lo rd  Curzon —  A nglja  m usi uw ażać so 
jusz z F ran c ją  za g łów ną podstaw ę nap raw y  
stosunków  śwdalowych. L ord  G rey, przyw ódca 
liberałów  w Izbie lordów , dał rów nie wryraz u- 
czuciom  przyjaźni dla Francji, poczem w-ska- 
zal na  łączność, k tó ra  is tn ie je  pom iędzy od
szkodow aniam i d la  F ran c ji a  k red y tem  dla 
sN iemiec.

l  scyleuB dziś: niKcrzy polskich
tio Uł cli

Rzym, 23 kw ietn ia. 
O db}ło się tu  u roczyste  przyjęcie, w ydane 

na  cześć dzienn ikarzy  polskich przez dziennika-
P ra sa  po obu stronach  kan a łu  L am anche zaj- rzy w łoskich. Obecny, był p rzedstaw iciel kró- 

m uje się żywo terni ośw iadczeniam i. „M anche- lew ski, p rzedstaw iciele poselstwm i k o n su la tu  
s te r G uard ian  ‘ sądzi, że lo rd  Curzon, określa- polskiego, oraz ks. G iannini, prezes tow  dzien- 
jąo  jasno  po litykę  A nglji, zm ierza do u ła tw ię- rakarzy  włoskich.
l ia rokow ań pom iędzy N iem cam i a  F ran c ją . Barzilai w przemów ieniu pow nalnem  oświad- 
1 zaa niemiecki —  zdaniem  tego  dziennika —  czył, że wderzy w7 ugrun tow anie  pokoju , opar- 
pow inien to zrozum ie? i podjąć ze sw ojej stro- tego na tak ich  dw óch potęgach , ja k  P o lska i 
ny  in ic ja tyw ę. „D aily  Mail ‘ podnosi p rzy jazne W łochy. Mow-ca w yraził radość z odrodzenia 
uczucia, jakim  „i nacechow ana by ła  mowa lor- P o lsk i i przypom niał sło-wa M azzimego, że Fol- 
da  Curzona- W reszcie „D aily  uronicie", daw - ska odrodzi się, gd;, n ad e jd ą  w ielkie w strząś- 
n y  organ  L loyd  G eorgea pow iada, że podobnie nienia i g d y  padjią trzy  trony, 
jak  F ran c ja  pow inny tak że  i N iem cy o trzy m ać . O dpow iadał d r Rosner, podnosząc, że obec- 
gw urancje  bezpieczeństw a. na w ycieczka przyczyni się jeszcze do zbliże-

P ra sa  p a ry sk a  podnosi, ż e * a ró w n o  lord Cur- « ja  polsko-wdoskiego.* P o lska  nie zapom ni ni- 
zon jak  lord Grey stw ierdzają  dwie praw-dy-: 1) gdy , c.o ĆYlochy uczyn iły  d la  je j nieppdległo- 
żc utrz} m anie porozum ienia z T ran c ją  je s t ści, i nie zapom ni o roli W łoch przy usta lan iu  
niezbędne i 2) że R zesza n iem iecka pow inna g ran ic  polskich.
skierować do Paryża swoje propozycje w sp ra - j p . G:anaini wskazał, iż idea odrodzenia 
wic odszKodowań. „Liberie" zaznacza, że lord narodowego łączy Polskę i WTochy.
C urzon sk ierow ał pod adresem  Niem iec ośw iad p . Jabłonowski w skazał, że dziennikarze 
czenie, a  m ianow icie, że jeżeli liczą one je sz - 'p o lsc y  p rzebyli do W ioch nie po to. by zw ie- 
cze na pośrednictw o ze s tro n y  ang ielsk iej, to  dzić ty lk o  w spaniale zaby tk i, ale  ab y  zapoznać 
będzie lepiej, jeżeli porzucą tego  rodzaju  ra- się z w ysiłkam i W łoch po w ojnie i aby  poznać 
cliliby, albowiem  do N iem iec należy in ic ja ty w a siię W ioch juz odrodzonych, 
u aż] nienia propozycji. j p_ Murray w7yglosil go rący  to a s t na  cześć

Póiurzędow y „Tc-mps" przypom ina, że F ran - F oL ki, podnosząc, żc należy  ona do k u ltu ry
zakończył pos. 

przy formo-
zbrojK}

ilości, z w yjątkiem , gdyby to  m iało nastąp ić  w N astępnego  dn ia  dziennikarze polscy zwie. 
zam ian za zm niejszenie d ługu  francuskiego w o dzili w ystaw ę dzieł sztuk i, zw róconych Wło- 
bec A nglji i S tanów  Zjednoczonych. P o incare  ehom  przez A us'trję i byli obecni n a  rowji faszy- 
— pisze dziennik —  ośw iadczył też w yraźnie , stów .
że żadne propozycje niem ieckie nic będą się n a - 1 W  niedzielę rano  dziennikarze polscy byli o- 
clawały do w zięcia pod u w a g ę  dopóki rząd Rze- becni w W 'atykanie  n a  m szy św. odpraw ionej 
szy będzie kon tynuow ał politykę biernego o- n a  ich in te m e ję  osobiście przez papieża. Po 
po™. m szy -św. byli dziennikarze przyjęci przez kar-'

Po przem ow ie w7 D unkierce, p rezy d en t gabi- d v ń a la  G aspariego n a  a iid jencji trw ając, j go- 
ne tu  francuskiego  po raz drilgi w7 ciągu nie- dżme.
w ielu  dni omówił spraw ę odszkodow-ań pod  Poseł poB ki przv Kw-irjnale, Zaleski, w ydal 
czas uroczystośe : odsłonieei,a pom nika d la  po— obiad na  cześć dzi- nn ikarzy  iiolskich. Gbetnii 
leg łych  w gm inie Yoid. T.Y p rzep ięknej m ow ie I n 1 i m iędzy innym i ze -tro n y  w łoskiej p.odse- 
przedstaw ił Poincare zachow anie się Niemców- k re ta rz  s tan u  m in isterstw a sp raw  zagranie/.- 
w  r. 1871 iako w ierzycieli F ran c ji, p rzypom niał n \c h  Y assallo, szef biura prasow ego Giannini, 
ich zbrodnio-w ojenne. podniósł w reszcie, że w  i "prezes zw iązku dzienn ikarzy  w łoskich Barzi- 
m aju roku 1921, Niemcy- zobow iązały się za- la i.
p łacić 132 m iljardy  a  dziciaj m ów ią ty lko  o ,  Rów nież MussoPui przy jął dziennikarzy  pul- 
30 m iljardaeh, żąd a jąc  w d o d a tk u  ew akuacji skicli. w-ołiee k tórycli podkreślił trad y cy jn ą  
zag łęb ia R u h r i m orato rjum  na 3 do 4 la t bez przyjaźń, łączącą  n arody  polski i w ioski. Re- 
zastrzeżeń. d a k to r P osner odpow iadając  za/.nai zyt, że ak-

Co na  to  Berlin? J a k  donosi „N eue F re ie  c ja  rządu  w łoskiego o iaz osobisty  wptyw  Mus- 
P resse" , rząd  riom ieck i pod w pływ em  mow y soliniego w spraw ie nr. gulow-ania g ran ic  Pol 
lo rda  C urzona je s t go tów  do czy-nnej po lityk i, M.i, dobrze są znane ogółowi polski. niu ta .rnv.
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o  stanow isko  narodu  w łoskiego zachow a we 
wdzięcznej pam ięci. M ussolini zaznaczył, że s ta 
nowisko rządu  w łoskiego było poflykt awane 
iarówiio lo g iką  rzeczy ja k  i tradycją .

N ao sta tek  odbyt się obiad, w y d an y  piz< z 
n in isierslw o  sp raw  z a g ra n ic z n y ^  r.a  cześć 
łzieJtnrkarzy polskich. Podczas obiadu przem a
wiali kolejno Giaimini, Y assallo, B arzilai, re 
daktor R osner i Murri. S ena to r Jab łonow ski, 
jo sei Zam orski i red ak to r W . Dąbrow ski. Oian- 
nini, jak o  gospodarz, w yraził radość z tego  po
wodu, że jeszcze jeden  w ieczór spędzony ra 
zem z przedstaw icielam i p rasy  polskiej, p rzy 
czyni się do bliższego w zajem nego poznania. 
R edak to r R osner pow iedział: Od chwili w y s tą 
pienia prem jcra  M ussoliniego w spraw ie granic 
Polski, imię jego zostało zapisane zlo tem 1 lite

w cm i. 'Jedyną  politj-czną k w estją , p rzy  k tó re j 
rozw iązaniu re k to r  N atanson  by ł obecny, by ła  
uchw ala  filozoficznego w ydziału  U niw ersy tetu  
Jag ie ll., do k tó rego  le k to r  N atanson  należy, o- 
św iadczająca się przeciw  „num erns c lausus“ . 
T rudno jed n ak  w ysnuw ać z tego fak tu  usta ło  
ne  i pozytyw ne w nioski, zanim  śledztw o nie 
u sta li rezu lta tów  swoich dochodzeń.

Nie w ydaje  się też praw dopodobnem . aby  się 
tu ta j  m iało do czynienia z jak im ś zam achom  
kom unistycznym . T ego rodzaju  tero rystyczne 
a k ty  nic byw ają  bowiem .sporaclyczncm  zjaw i
skiem , a  w m ieście naszem  nie by!o w tym  k ie
ru n k u  żadnych nastro jów . W ykluczona też 
je s t pom yłka, przez pew ne bliżyj in teresow ane 
w  te j aferze o rgana p rasy  kolportow ana, co 
p raw da w formie ..pogłosek11 —  jakoby  bom ba 

rami w pam ięci opinji polskiej. Po lityka  Mus- przeznaczona dla prezyden ta  m iasta . ..przez po- 
soliniego, dążąc do stabilizacji pokoju, zbiega n y łk ę 11 zamachowca- znalazła się. na  progu re- 
się w sw ojej iinji zasadniczej z po lityką poi to ra  U niw ersytetu . B ram a dom u prez. Fedc- 
ską, k tó rą  ożyw ia duch podoju. Zachow anie ro\ i cza o k ilkanaście kroków  odległa je s t od 
się W ioch w  okresie konferencji lozańskiej do-1 bram y sąsiadującego  z nim p a łacy k u  rek to ra  
prow adziło do złączenia się sif usposobionych j N atansona. To jedno. P ow tóre  zam achow iec, 
pokojowo. W fochy sw ojem  zdccydow anom  i | k tó ry  praw dopodobnie był egzekutorem  liczniej 
w yrażnem  stanow iskiem  ham ow ały  zapędy j szego grona osób. wił dział chyba dobrze, co

robi i przeciw’ kom u skierow any iniał być za 
me eh. P om yłka nie by ła  chyba m ożbwą.

Jeżeli nie chcem y na  nikogo rzucać nieuza 
sadnionycli dostateczn ie  podejrzeń, to  tem bar 
dziej jednak  musimy poczuw ać się do obow iąz
ku potępienia tego  rodzaju  staw iania spraw y, 
jak to  uczynił „Glos N arodu11. Organ k iakow -

w niedzielnym  num erze, 
żo rzucenie „p u 

szk i’1 (w yrażenie „G iosu N arodu11) m iało na 
celu zadem onstrow anie przeciw  nadan iu  leą.

tych w szystka li, k tó rzy  ży ją  ideą rew anżu i d ą 
żą do podważenia zasad obecnego pokoju przez 
obalenie a u to ry te tu  istn ie jącego  tra k ta tu

imoii/śf Pttionji aHURKMiiu*
Ula itzstoBsSfl Bstrjato z r. 18S3

jakoby  ..odzyw ały sic
V- swoim czasie zamieściliśmy notatkę o nic 

pnyjęciu prze „Przytuli -ka weteranów z roku
1805 1 złożonego jrzcz p. Eabjariskiego datku 5t.
tysięcy Mkp. na cele tej instylucji. Notatkę naszą 
przedrukowały pisma polskie w Ameryce, ogłasza
jąc rów neczi śnie eiw unie listy składek na „Przy- 
tidLko1. 
d rikcw al rc

Le Rondowi godności d o k to ra  praw  „honoris
cau sa” . Podnoszenie i akcen tow anie  te g o ' ro 
dzaju  pogłosek, dostępnych  zresztą  ty lk o  d la  
uszu „G iosu N arodu11, je s t rzeczą rów nie n ie

wiedzy inn-elńi notatkę powyższą prze ^ jrzeczn ą , jak  dla m iasta  i społeczeństw a n a 
wiać ż Dziennik Pohki , wychodzący szeg 0 szkodliw ą. N ikom u nie śniio się naw et

w D rtrcit Michigan. Redakcja tego dziennika objaw iać niezadow olenia z odznaczenia, udzie- 
p m s y la  nam ust z daty 15 marca b. r. treści na h-,lieg 0 p lzez Uniw. Jag . dośwdadczonemu i za-
stępującej.  ̂ slużonem u przyja"cielowi Polski. Zam ieszczanie

„Nie znając dokładnego adresu i -cytuliska w e - |tCg-0 r0(]zflju k rzyw dzących  opluje polską wo- 
te nów z .oku 186-3, ośmielamy się przesiać na rę i;ec ]craMCj; pogl js* k, tem bardziej je s t nie- 
ce Panów list do zarządu wyżej wymienionej in g o d z i l i ,  że nieliawem  Po lska  w itać m a jon. 
stytu |i wraz z przeka/.ein na sumę 31.75 f, ja k ie .U jąka? k tó ry  licz.ye pow inien n a  jednolitą , 
w spełpracow niey pisma naszego zebrali odrtiolio-; pi-Zycłiy,łymj dla siebie i swej ojczyzny opinję 
wo poncę izy s i t ą  zaraz po przeczytaniu uo6a tk i tp 0i ^ ; j

D ziennika Polskiego '1
w „Nowej Reformie1, j

Równocześnie retlakej 
przewiała na ręce zarządu „Przytuliska weteranów11 
list. podpisany jrz iz  naczelnego redaktora, Józefa 
Karasiew .cza. W liśeie tym między innemi czyta
my .

„Bolejemy nad demoralizacją naszego społe
czeństwa i pomieszaniem pojęć, które pozwala ro
dakom mordercę Głowy Państwa, Wybranej z woli

inne hipotezy „G łosu N arodu11 co do spraw- 
Ców zam achu przy ul. S tudenckiej, są w prost 
śmieszne i św iadczą jedynio o... zdenerw ow a
niu, jak ie  w yw ołał w redakcji tego  dziennika 
fa k t zbrodniczego zam achu, w zbudzający  p o 
wszechne oburzenie i potępienie w caiern mV> 
ście.

N a zakończenie skrom na uw aga. Jeśli docho
dzenia policji uwieńczone być m ają skutk iem , to

narodu i jego m ajestat reprezentującej^ stawiać - policja m usi chcieć w yśledzić zbrodniarza i u- 
na równi z ar luguttcm, Okrzeją i innymi bojo wni- m ieć to  uczynić. Leży to  w zakresie je j obo-
karni o w obość z obcą tyranją i przez obcych ka
tów własnego narodu na śmierć skazywanymi

w iązkow ości i specjalnego je j uzdolnienia, jako 
w ładzy  bezpieczeństw a publicznego. Od wyni-

I 'la  nas, żyjących w Ameryce, przywykłych do pów  akcji śledczej zależeć będzie sąd, jak i spo- 
lorm tu i.jjze j emekracji, szanującej rządy wolą j foezeństw o o soraw ności te j w lad z 3’ będzie 
w iększości wybrane, objaw podobnej deprawacji m idlo praw o suhie w yrobić, 
i zdziczenia jest zupełnie niezrozumiały. Taksamo D otychczasow e w yniki śledztw a, znajdujące

swój w yraz w kom unikacie policji, nie m ogą 
uspokoić opinji publicznej, zaniepokojonej wy- 

■ncści słowa z powodu aresztowania, red. ffon a- i fcuchcm, k tó ry  zdew astow ał podw ójną bram ę 
CZ3 ńskiego, staw iać mogą sza, wzór tej wolności Jomu, z łych  jednę o k u tą  m otałem  i k tórego

siią  w ybite zosta ły  szyby w  pięciu kam ieni
cach, zaścielając g rubą  w arstw ą szklą część u- 
licy.

jest zupełnie nieziozmnialy. 
pojąc nie- możemy, jak  pisarze tej miary, co Świę
tochowski, występując w rzekomej obronie wol

Angiję, przepomniawszy zgoła o bezwzględnej za- 
, eadizie anglo-saskiej, zawartej w haśle: „nglrt or 
wfrwng — my coun try1, taksamo stosowanej do 

(„my king11, „my preoident11, czy „my goyeniment1'. 
t „To leż odruch tych starców szlachetnych, od
rzucających oiiarę zwolennika kultu zbrodni — 
I rzywitaliśmy z lakiem uczuciem, z jakiem załoga 
tonącego okrętu w ita widok latarni nadmorskiej. 
Pragnąc aać wyraz temu uczuciu, posj lamy nasze 
skromne gruszo ,aby choć w części ulżyć doli tych, 
którzy w ponurych mrokach naszej niewoli mieli 
odwagę wznieść wysoko sztandar niepodległości 
naszej ojczyzny, rzęsiście go podlewając krwią 
własną i utrwalić ich w przekonaniu, że dzis nie 
są  już osamotnieni w sziaclietnem pojmowaniu ho
noru narodowego i twardych, surowych obowiąz
ków wobec najwyższych władz naszej ojczyzny, 
j'ak byli w walce rozpacznej z Moskalem ła t temu 
sześćdziesiąt. Niech tro poczucie soli lamości du
chowej młodego pokolenia wygnańców Dolskich 
zastąpi miljony, luzyże ,ordery i odznaczenia, ja- 
kieuu radzibyśmy olsypać pozostałych przy życiu 
bohaterów’ z 18C3 roku i oby żyli nam jak najdlu 
żfj ci ostatni chorą/cwle niezlornnośd dudia  pol- 
skmgo narodu, piasiuni wiary W9 własne siły, k tó 
ra  przywrócili wreszcie wolność naszej ojczy
źnie11.

Zaznaczyć należy, że „Dziennik Polski'1 ogłosił 
Tuwnież otwarcie listy składek na cele „Przytulis
k a 11, które zaraz w pierwszym dniu przyniosły 12 
dolarow, co razem z kwotą, złożoną przez współ
pracowników „Dziennika Polskiego'1 to 3 nosi 43.73 
doiirów. co w walucie polskiej według kursu obec
nego wynosi przeszło 2 miijony Mkp.

f  Po uybacbu bomby pity ulicy 
StucfencHtej

Kraków’, 24 kw ietn ia .
W  zw iązku z w ybuchem  w ul. S tudenckiej 

pod domem rek to ra  d ra  N atansona dnia 20 bm „ 
policja n adsy ła  nam  n astęp u jący  kom unikat:

„W  spraw ie eksplozji n a  ul. S tudenckiej z b a 
dano , że u ży ty  był W edług wszc-lkiego p ra w d o 
podobieństw a n ja te rja l w ybuchow y nitro-glice- 
rynow y. Znaleziona na  m iejscu blaszka, k a 
w ałki sznu rka  i s trzępk i szm at, nio pochodzą 
7. opakow ania m aterja lu  wybucliowrepo. P on ie
w aż innych  odpadków  n a  m iejscu czynu nie 
znaleziono, p rzeto  należy  przypuszczać, że 
m aferja ł w ybuchow y uży ty  zosta ł bez żadnego 
opakow ania, a  ty lk o  może zaw inięty  w papier, 
lub  kaw ałek  p łó tna, czy też  innej m aterji, co 
nie ty lko  je s t możliwe, alo naw et bardzo p raw 
dopodobne. Dochodż-enia w to k u 11.

J a k  się dow iadujem y, policja pr/.eslurhala 
ca ły  szereg  osób, k tó re  •m ieszkają  w okolicy 
m iejsca eksplozji, oraz k ilku  przechodniów , 
k tó rzy  w kry tycznym  czasie szli u licą S tuden
cką.

Jak iko lw iek  będzie w ^n ik  dalszego śledztw a, 
prow adzonego przez policję, to  jedno  stw ierdzić 
i podkreślić  już m ożna, że zam ach bom bą, czy 
też p e ta rd ą  sk ierow any był wydącznie przeciw  
osob:e re k to ra  N atansona. Z astanaw ia  to  tem- 
bardzicj, ze re k to r  N atanson  w  życiu politycz- 
nem  m iasta  i w alkach  p a rty jn y ch  udziału nie 
b ia i, za ję ty  w yłącznie sw ojem i pracam i n au k o - 5 z udziałem pueostav  icieli przemysłu cal równi

Celem uregulowania nakłada, prosimy 9 mo
żliwie najwcześniejsze odnowienie prenumerato. 
Warunki prenumeraty zamieszczone są w na
główku dziennika.

CO DZISIEJSZEGO NUMERU »NOWEJ 
REFORMY* dotacza się czeki P. K. O. w War
szawie dla prenumeratorów zamiejscowych.

^ • K R O N I K A
Kraków, 24 kwietnia.v;rC-i

ODJAZD JEN. LE ROND Z KRAKOWA. W
niedzielo o g rU . 10Ł3ó przed poi. jon. Le Rond z 
małżonką oraz z przydzielonym my w pod róży po 
Folsce por. Zarembą odjechał do Lwowa. Na 
dworcu ustawiła się kompanja honorowa z muzy
ką, o^az korpus cdicerski. W pożegnaniu wzięli u- 
dzial. w aastępshwie' wojewody dra Gałeckiego 
starosta krakowski dr Bal, inspektor armji jen. 
Szeptycki, jenerałowie Czikiel, Minkiewicz, Ledó- 
chowski, 'liaz, dowudca. oboz.u wnro\mego pułk. 
Becker, szef sztabu pułk. Kubin, rektor Uniw. Jag. 
dr Natanson, pruf. dr Julj/m Nowak z małżonką, 
dziekan wydziału praw niczego prof. dr Dzwirzyński 
p. Puszctowa z córką i in.

Po przyjęciu w salonie dworca jen Le Rond 
pizeszodł wzdłuż kompanji honorowej 'wśród dźwię 
ków Marsylja.nki, oraz polskiego hymnu narodo
wego. i

Po pożegnaniu się z ołjRcnymi na peronie, jen. 
Le Rond z małżonką wesjlis  do ivag>nu. Gdy po
ciąg ruszył, muzyka zagniła Marsyljankę, a jene
rał z platformy wagonu zawołał „Yive la  Po- 
logne“.

DELEGACJA WOJEWÓDZ1WA KRAKOW
SKIEGO NA ODSŁONIĘCIE POMNIKA KS. JÓ
ZEFA PGNiATO’VSKIEGO. Z województwa k ra
kowskiego wezrną udział w uroczystości odsłonię
cia pomnika ks. Józefa Poniatowskiego w W ar
szawie następujący d( legaci: radca miejski dr A. 
Doboszyński, imieniem prezyuljuni i Rady miej
skiej w Krakowie, ćlarjan Markowski, właściciel 
realności i przemyśle wiec w Białej, Józef Hyjek, 
naczelnik grniny w Czajkowęj (pow. mielecki), To
masz lłik, rolnik w Mlodochowie (pow. mielecki), 
Jan Jedynak, poseł sejmowy, imieniem naczelni
ków’ gmin powićtu ropczyckmgo.

M VKA I CUKIER DLA MIAST I SPÓŁDZIELNI 
Wydziały aprowizacyjne miast coraz więcej za
czynają korzystać z piimocy głównego urzędu ży
wnościowego w Poznaniu, który’ za pośrednictwem 
Tov.\ aprowizacji miast dostarcza im mąki na k re
dyt oó-dr.iowy. Najczęściej korzysta z pomacy tej 
Sosnowiec. Od dłuższego już czasu otrzymuje rną- 

"kę Kraków, któremu pozwala to obecnie na sku
teczną walkę z brakiem chicha, wywmianym czę
ściowym strajkieniąpiekarzy. Ostatmo zwrócił się 
po mąkę Lwów or 17. miasta kresowe: Białystok i 
W ilno..

W końcu b. m. odbędzie się w Poznaniu narada

czego w Sprawie zapewnienia wydziałom aprowi- 
zacy jnym miast i związkom organizacyj spółdziel
czych cukru w maju br.

CUKIER DLA KRAKOWA. Magistrat krakow 
ski otrzymał z k o n a n ia  zawiadomienie, że w dro 
dze do Ktakowa znajdują się pierws-ze transporty 
cukru z kontyngentu kwietniowego, wynoszącego 
i2 wagonów. Ze względu na brak cukru w K ra
kowie magistrat wypożyczył kilkadziesiąt worków 
tego artykułu i rozpoczyna sprzedaż jeszcze przed 
nadejściem transportu poznańskiego. Sprzedaż roz- 
rooznie się dzisi ij w kramie akcyzy miejskiej przy 
ul. Kopernika 1, oraz w kramie hali targów e.j W’ 
Podgórzu Każdv zgłaszający sio może zakupić 
1—2 kg. cukru w ccnic 5400 mk. za kg. Rozdział 
cukru dla insiytuayj i konsumów nastąpi później.

ODZNACZENIU/ PRCF. MARCHLEWSKIEGO. 
Prof. Uni,versyreUi Jęgń dońskiego dr L. Marchlew'- 
?ki, znany badacz chlorofilu u roślin, otrzymał ofi
cjalne zawiadomienie, żc To w. chemików francu
skich na waliimi zebianiu dnia 13 bm. zamiano
wało go swym członkiem lionorowym. Przez tę 
nonrnację prof. M trciilcwski wchodzi w' skiad gro
na dziesięciu uczonych z całego świata, którym 
tc najstarsze we Francji towarzystwo chemików 
przyznało tak wygokie odznaczenie.

WDOWY I SIEROTY PO OFiCERACH PUKA
JĄ  DO SERC LITOŚCIWYCH O RATUNEK. W 
roku l'.K I żmuda śmiercią głodową wdowa po 
majorze RiDchiu. P ak t ten spowodował natych- 
miaslowe założenie komitetu ratunkowego, na któ
rego czele stanął p jnlkow n. Zakrzewska, obec
nie prezesowa teiro związku. Fnergją i wiclkiem 
stgranmm przez szereg miesięcy ratowała zapo
mogami z ofiarności Gpołeezenstwa 140 wdów i 90 
sierot, których nieludzko mat 1. pensja wyżywić nie 
jest w stanieć W miarę wzrastającej drożyzny ko
mitet znajduje się w tem położeniu, że zmuszony’ 
jest tą  drogą zwrócić się do litościwy cli serc i 
błaga, by społeczeństwo przyszło z pomocą tym 
skayinym na. zagłodzenie istotom. Każdy datek, 
płynący dla biednych sierót, przyjmiemy z wdzięcz
nością. Zapomogi f ieniężne, j.deo też w naturze, 
jak mąkę, chieb, ziemniaki, tłuszcze, węgiel, drze- 
w-o, przedmioty’ z ubrania itp! uprasza sio Szano
wnej l  ubliczmości posyłać pod adresem p. pułk. 
Zakrzewskiej. Łobzowska 47, prezesowej Tow. 
opieki nad wdowami i, sierotami po oficerach, za 
co z góry „Bug zapiać11 z. wdzięcznością składamy.

KOLON JA  LECZNICZA POD WE7AY. ŚW. JÓ
ZEFA W RABCE.- Towarzystwo opieki szpitalnej 
dla dzieci, założone przez śp. rektora Jakubow
skiego, zamierza, jak  corocznie, tak  i w nadcho
dzącym sezonie letnim umożliwić niezamożnym 
dzieciom, dotkniętym skrofuiozą, leczenie w swym 
zakładzie w Rabce. Fundusze, uzyskane,z balu i 
ofiar ,są w stosunku do szalonej drożyzny i ogrom
nych wydatków tak  mało, żo Towarzystwo jest 
7iniiszonem pobierać za dzieci opłaty, które choć 
w części pokryją koszta ich v.trzynvinia i leczenia. 
Tylko w ten sposób będzie można otworzyć in
stytucję. Wysokość tej opłaty obliczono na razie 
na 10.000 mk. od dziecka dziennie, nio jest jednak 
wy kluczomm, że w miarę wzrostu drożyzny kwo
ta ta musiałaby zostać podwyższona. Do koionji 
wpisywać się mogą tylko dzieci krakowskie, z 
rodzin, niezamożnych w wieku od la t 7 do 12. — 
Zgłoszenia przyjmuje dyrekcja sznitala św. Lud
wika w Krakowie (Strzelecka 2) od dni 25 kw iet
nia do 2 maja (z wyjątkiem niedzieli) między g.
I ł  a w południc.

IO T E R JA  MIESZKANIOWA, Ze Względu na 
to, że sprawa ioterji mieszkaniowej poniszaua by
wa obecnie w dziennikach, uw-aż". m agistrat za sto
sowna podać w tej sprawie niektóre szczegóły od
nośnie do własnej akcji w tym kierunku.

Loterja mieszkaniowa, jako nowm źródło zdoby
cia iunduszów na budowę nowych mieszkań aa jęła 
opinję pubaczną polską już W 1921 r., kiedy to w 
Auslrj’. niemieckiej pożyczka taka  w wysokości 
iKinunainej P00 miijonow koron dala niezwykło 
dubre wymiki.

M agistrat oceniając doniosłość takiego nowego 
żrćdla dla Polski postarał się przy pomocy po
selstwa polskiego w Wiedniu o potrzebne infor
macjo. poczem poczynił kroki celem wprowadzenia 
w życic tej instytucji w Polsce.

W tym celu uproszono prezydenta miasta i ów’- 
ezesnego posła na Sejm. ustawodawczy Federowi- 
cza, aby wyjednał zamieszczenie przepisu o lotc- 
rji mieszkaniowej w projekcie ustawy o rozbudo
wie miast. Kiedy jednak usilowmnia w tym kie
runku nic osiągnęły skutku, a uchwalona dnia 26 
września 1922 ustaw,a o rozbudowie miast a .w  
szczególności jej postanowienia finansowe nic by
ły przez dłuższy czas wykonywano, przedłożył ma
gistrat ministerstwu skarbu swój własny projekt 
ustaw y o lo trrji mieszkaniowej wraz ze spruwo- 
zdanem  i motywami, przesyłając równocześnie od
pisy ministerstwu spraw’ wewnętrznych, Tymczaso- 
wbrmi Wydziałowi Samorządowemu i zarządowi 
Związku miast polskich. Jak  z ostatnich / n i e 
sień dzienników wynika, zarząd Związku miast 
przedłożył już przychydną opinję w tej Lwosbji mi
nisterstwa skarbu. t  Jv

Zuint.crcsowanie się opinji publicznej loterją 
miefZikaniową uwraża m agistrat za bardzo donio
słe i dlatego podaje pewne szczegóły wspomniane
go projektu. Projekt t-cn musiał być opracowany 
oryginalnie, ponieważ dotymząca ustawa auslr. 
jest zbyt ogólnikową i uwzględnia stosunki austrja- 
ckie. Według projektu magistratu ma być emito
wania pożyczka, premiowa mieszkaniowa w ogól
nej wysokości nominalnej 500 miljardów mk , przy- 
czc-m poszczególne losy (zapfsy długu) mają opie
wać cunajmniej na 50.000 mk. Nabywca losu ma 
mieć prawo niclylko do zwrotu kapitału, ale rów
nież do wygranej i to tak  pieniężnej, jak  niemniej 
mieszkaniowej, co ma być glowną atrakcją tej 
lotcrji.

Bremję mieszkaniową ma stanowić jedno miesz
kanie w kazdyrn nowym domu wybudowanym z 
funduszów tej loterji z uwolnieniem od czynszu 
przez pól roku i z prawem odstąpienia go innej 
osobie. Sprzedaż losów objęłyby przedowszystkiem 
gminy miejskie, a przy rozdziale pożyczek z fun
duszów tejże lotcrji, wytyczną ma być ilość sprze
danych w damej gminie losów.

Wysokość odsetek, wygranych pieniężnych itp. 
oznaczyć ma ministerstwo skarbu.

M agistrat nie wątpi, żo inicjatywa jego nie prze
brzmi bez echa i że szereg osób zabierze w tej 
sprav. :e w fachowych arty’kuia.cli, które potem bę
dą cenną wskazówką dla ciał ustawodawczych.

Magistrat również chętrlio przyjmie nadesłane 
mu wprost uwagi w powyższej kwesłji i po roz
ważeniu przedłoży w dodatkowym memorjale mi- 
nisterst ni skarbu. (

UROCZYSTOŚĆ W GIMNAZJUM ŚW. ANNY. 
W czoraj w dniu śmieniu dyrektora gfmnafejnm 
św. Anny w Krakowie dra Wojciecha Krajew
skiego odbyła się piękna uroczystość. Po nabo

żeńslwie zebrało się grono profesorów w kance- 
larj' dyrektora, a profesor Kozłowski złożył soleni
zantowi życzenia imieniem grona profesorów i 
mlodz;eży. Następnie w pięknie przyt-trojonej sali 
młodzież uczciła dyrektora, składając mu przez 
delegatów życzenia. Orkiestra gimnazjalna ode
grała k :lka utworów, poczcm solenizant przemó- 
a. ił do obecnych, zaznaczając, jak młodz.icż ma w 
obecnych czasach spełniać swe obowiązki. Ucznio
wie VIII klasy złożyli składkę na cegiełkę wa
welską, a, grono profesorów i uczniowie pozosta
łych klas 200.000 mk. na cel obrany prz.ez dyr. 
Krajewskiego.

ZABAWA DLA DZIECI Wr DNIU 3 MAJA. Y 
uznaniu, żo dziatwa nasza potrzebuje estetycznej 
wiŁoiuj rozrywki, urządza Kok) VI T. S. L. w dniu 
8 maja o godz. 3 po poh av salnch Starego Teatru 
autystyczną zabawę dla dzieci, to skład programu 
ilo rc j wchodzą- tańce kwiatów, deklamacje, wjazd 
Lajkonika 1 zabawa tatarska, polonez, krakowiak 
i kotyljon dziecięcy, odtańczone ogólnie przez 
dzieci, gry towarzyskie i Wicie niespodzianek. Za
proszenia i bilety wydaje się w Kole VI T. S. L., 
Rynek 6, II schody, 2 p. od godz. 5—7 po poi.

ECHA STRAJKU W TEATRZE LPERA I 
OPERETKĄ. Jak  się dowiadujemy, persona! arty
styczny miejskiej Opery i operetki, podejmując 
po całotygodniowym strajku pracę, ułożył się z 
dyrektorom Pcdcńsium, że sprawa wypłaty pobo
rów za czas strajku rozstrzygniętą zostanie przez 
sąd rozjemczy. W skiad tego sądu ma wejść 
jrzedstawaciel związku dyrektorów’ teatru, oraz 
delegat Centr. Z\v. art. scen polskich.

STRAJK CZELADZI PIEKARSKIEJ w Krako
wie trwa nacŁd- Wtaśricielo - piekarń nio chcą 
uwzględnić żądań czeladzi, którzy ze swej strony 
trwują. nadal przy swych postulatach. Jak  dotąd, 
nie daje się odczuwać brak pieczywa w Krako-_ 
wie. Ziehodzi jednak obawa, że personal piekarń 
będących w ruchu, które zgolziły się na podwyż
kę czeladnikom, wstrzyma sic demonstracyjnie od 
pracy celem poparcia strajkujących. W ostatniej 
chwili utworzył cię kom itet polubowny, w skkid 
któvego weszli delegaci cechu majstrów, oraz 
związku czeladzi, celem podjęcia pertraktaeyj.

KRWAWA BÓJKA. W ■niedzielę późnym wie
czorem po przedstawieniu amatorskiem w uh' Du
najewskiego 5, zadano w ezane awantury i bójki 
piekarzowi Leonowi Oezkosiowi. w lewy bok ranę 
długości 10 ctm., a głęi okośei 3 ctm. Pogotowie 
ratuakow o po opatrzeniu rannego przew iozło go 
do szpitala śto. Łazarza. Z.a sprawcą, który zbiegł, 
policja zarządziła poszukiwania i jest już na jego 
tropie.

KRADZIEŻ. Onegdajszej nocy,  skradziono z 
zamkniętej restauracji K. Niodziałka przy ul. Flo- 
rjańskirj 19, różne przedmioty’,, jak 18 posrebrza
nych łyżeczek,-10 flaszek wódki, 4 pudelka papie
rosów, tort, kiikadziesiąt ciastek, a nadto dwa 
palta. Sprawca przez wyrżnięcie dziury w drewnia
nych arzwmch dostał się do piwnicy restauracji, 
a sffPTn+ąd wszedł do lokalu restauracyjnego, po
czcm po dokonam u' kradzieży umknął tą  sarną 
diogą.

Z kraiu i zs
DULAWĘ MARSZAŁKOWSKĄ wręczy jen. Ito- 

cliowi, jak z Warszawy donoszą, prezydent Rze
czypospolitej, którego sumptem buława będzie 
ufundowana.

OTWARCIE INSTYTUTU PRZYRODNICZEGO 
W WARSZAWIE, IV niedzielę odbyło się w War- 
szaiwlc uroczyste otwarcie instytutu przyrodo

leczniczego im. Józefa Piłsudskiego. Akt otwar
cia poprzedziła msza w prowizorycznie zainsconi ■ 
7.owanoj kaplicy, odprawiona przez ks. dziekana 
Niewiarowskiego, który następnie wygłosił inau
guracyjne przemówienie 1 dokonał poświęcenia. 
W uroczystości wziął u lzin ł imieniem minister
stwa spraw wojsk. jen. Osiński i jenerał Rybak w 
zastępstwie chorego marszałka Piłsudskiego. Po 
szezegółowem zwiedzeniu zak łalu  przemawiał je
nerał Zwiorzowski, streszczając iństorję powstania 
tej placówki i wskazując, że nadanie jej imienia 
Józefa Piłsudskiego wiąże się z pierwszą ofiarą, 
złożoną na tę instytucję przez marszałka Piłsud
skiego.

ZEBRANIE WALNE ŻAŁOBNEGO KRZYŻA.
W niedzielę odbyło się w Warszawie ogólne ze
branie zarządu głównego Towarzystwa polskiego 
żałobnego Krzyża. Zebranie zagaił w imieniu pre- 
zydjum jako członek Zarządu mecenas Pnietoski. 
Na przewodniczącego) uproszono p. Barczewskiego. 
Mec. Pniowski odczytał sprawozdanie z działalno
ści poszczególnych oddziałów okręgowych Towa
rzystwa polskiego żałobnego Krzyża, których jest 
obecnie w Polsce siedm. a mianowicie: w Warsza
wie, Krakowie, Lwowie, WTlnie, Poznaniu, Łodzi 
i Grudziądzu, które rozk ijają nawmt intensywną 
działalność, opił kując się bezpośrednio a1 bo też 
pośrednio przez powiatowe oddziały Towarzy-stwa 
grobami iyiszych poległych bohaterów. Na wnio
sek p. Tosmanna postanowiono zwrńdć się do mi
nisterstwa robót publicznych z inicjatywą zbudo
wania pomnika nieznanego żołnierza. Po zatwier
dzeniu zmian w statucie Towarzystwa, opracowa
nych przez komisję s‘atulotoą i przyjęciu całego 
szeregu wniosków, dotyczących wewnętrznej or
ganizacji Towarzystwa, oraz wyboru nowego za 
rządu, zebranie zamknięto.

PROTEST KOLONJI ROSYJSKIEJ W WAR
SZAWIE. W niedzielę po południu w sali Muzeum 
rolnictwa i przemysłu odbył się wiec koionji ro
syjskiej w Warszawie cclcm zaprotestowania prze
ciwko prześladowaniu dostojników cerkwi prawo
sławnej w Moskwie. Przewodniczył metropolita 
Antonjusz, następnie przemawiali probc^cz cer
kwi prawosławnej n>a Pradze, Teodorowicz, adwo
kaci Martow i Jitikcdajew, prezes Komitetu emi
gracyjnego Rutienko, oraz działacz epoleczny Li- 
perowski i inni. Uchwalono rezolucję, piętnującą 
bolszewików i wzywającą świat cy wikzownny do 
obrony p.atrjorehy Tidiona. Na. wiecu obecny był 
między innymi arcybiskup Ropp.

NERWOWOŚĆ I ŻARuBtM W WARSZAWIE. 
Czy tamy w „Kurj. Warsz.11: Szerzy się w Warsza- 
wue nerwowość i zabobon. Krąży po 6toiicy mnń- 
stwo pocLfw ek i listów mniej więcej tej treści: 
„Przepisz io dziewięć razy i poślij do dziewięciu 
znajomych, a 70 dziewięciu dniach spotkają cię 
dwa szczęścia Nie przepiszesz, padniesz ofiaią 
nieszczęścia bo zerwiesz „łańcuch spirytystycz
ny", rozpoczęty przez amerykańrkiego kapitana 
Mustuna. Łańcuch ten ma trzy razy opasać kulę 
ZjCniską1'

Więc ludzie, którzy chcą uniknąć nic.-zczęścia, 
a pragną już nie dwu, lecz jednego tylko szczę
ścia, przepisują dziewięć r,azy otrzymaną pocz
tówkę. nakleją na każdą znaczek za 300 marek, 
co wynosi 27(0 marek i „uszczęśliwiają11 swoich 
znaj omy d i groźbą „nieszczęścia11* •

UPADŁOŚĆ BANKOWA. Duże wrażenie w ko 
łach finansowych w Wiedniu wywołała wiado
mość o upadłości znanego banku „Continental11. 
Wszyscy dyrektorowie tego banku zostali uwię
zieni. Między nimi znajduje się b. radca rosyjski 
Kubinsteim Przybył on do Wiednia w r. 1920 i to 
krótkim czasie uzy skał znaczne Wpływy w sferach 
bankowych. Przy rewizji w mieszkaniu Rubinstei
na znaleziono 60 miijonów’ koron. W jednym z 
basków wirdeńslddi wykryto dziś jego konto w 
wy sokoś i 30.000 dolarów, które skonfiskowano. 
Z pośród aresztowanych dyrektorów banku „Gon- 
tiiii-ntal1, jeden.tylko, mianowicie Kurnblueh, przy
znał się do popełnienia malwersacji. Dotychezaso- 
f  0 dochodzenia wy kazały, że dyrektorowie tego 
banku usuwali gotówkę, redagować kazali fałszy
we bilanse itp.

UCIECZKA WIĘŹNIÓW PO ZAMORDOWANIU 
DOZORCćW. A W. donosi z V\..rszauy pod datą 
23 bm.: Wczoraj w nocy czterej więźniowie osa
dzeni w więzieniu niokotowskiem i skazani prze
ważnie na odbycie więzienia długoterminowego, 
zamordowali 3 dozorców więzienia i przez wysoki 
mur uciekli. Zaalarmowane oddziały policji poszu
kiwały w ciągu niedzieli zbiegów w Warszawie i 
okolicy, alo bez skutku.

NOW Y DWORZEC KOLEJOWY W GDYNI. W 
dniu 29 bm. odbędzie się w Gdyni uroczy stość za
łożenia kamienia węgielnego pod budowę nowego 
dworca. Gdynia, której niedawno przybyła nowa 
lin ja  kolejowa, budowana przez naszą dyrekcję 
budowy, była za czasów niemieckich drobnrm 
przystarkieni, całkowicie pozbawionym odpowied
niego dworca. Na, uroczystości będą obecni przed
stawiciele władz ministerstwa z min. L. Mary no w. 
skim na czele. Budowę dworca, mającego w i elicie 
znaczenie dla przyszłego portu w Gdyni, prowa
dzić będzie gdańska dy rekcja polskich kolei pań
stwowych.

WIECZÓR AUTORSKI Piszą nam ze Lwowa: 
Wieczór autorski Michaliny Szwarcówny, znanej 
zaszczytnie literatki, odbył cię we Lwowie w sali 
Kasyna i Koła łłi.-art., budząc wielkie zaintere
sowanie. Bardzo serdecznie przyjęta przez publi
czność wypuwiedziała autorka słowo wstępne, w 
którom skreślili swoje obecne credo literackie. W 
programie były trzy nowele, oryginalne w pomy
śle i przeprowadzeniu, które odczytane zostały 
przez artystów tcaT/u lwów., a mianowicie reży
sera Edwarda Żyteckicgo oraz Helenę świcrczew- 
ską. P. Edw ari Żytecki zudrrzł tu nowe pole jh)- 
pisu. Z niesłychaną plastyką i silą uczucia odczy
tał nowelę pt. „W arjat". Zachwyt pubhozności 
wyładował się w gorących oklaskach. P. Świer
cz Owak a odczytała 2 wiclkiem odczuciem artysty* 
czncm dwie dalsze nowele.

ROZSTRZELANIE OBYWATELA POLSKIEGO 
W ROSJI. Z Syberji donoszą do „Gaz. W arsz.11 o 
nowym wypadku mordu, popełnionego przez wła
dze sowieckie na obywatelu polskim. Mianerwicio, 
w Krasnojarsku został zamordowany oficer byłej 
V dywizji Maliński. Powinien on był bvć dawano 
już repatrjowany do Folski i umieszczony był za 
zgodą sowietów na liście wymiany peisonalncj. 
Mimo to przez kilka miesięcy przetoożono go z, 
więzienia do więzienia-w Rosji i na Syberji i wTe-( 
szcie zamordowano w Krasnojarsku. Przedstawi-' 
cielstw’0 polskio w Moskwie złożyło z tego po-j 
wodu ostry protest/

ZGON BRAZYLIJSKIEGO PRZYJACIELA POL 
SKI. Z polecenia ministerstwa spraw zagranicz
nych za j(ępca tego ministerstwa złożył kondoicn- 
cję rządu polskiego przedstawicielowi rządu bra
zylijskiego 7, powodu śmierci senatora Ruy Bai- 
bozy, wielkiego przyjaciela Polski.

UROCZYSTOŚĆ NA CZEŚĆ SZEKSPIRA. w ‘ 
Londynie 1 w Stratford on Avon odbyła się uro
czystość z okazji trzechsetlecia ukazanka si 
pierwszego wydania dzieł Szekspira, przez jeg 
przyjaciół aktorów jego t ca t r i  Heninge i flondełl. 
Zaz.naczyć należy, że potomkowio Ileninga i C01 
dciia wzięli udział w uroczystościach.

Si oda, 25 kwiotnia 1923.

ROZRUCHY ANT1ŻYDGWSKIE W UNIW. BU
KARESZTEŃSKIM. Z Bukaresztu donoszą 21 bm.:' 
Przy dzisiejszem otwarciu uniwersytetu tutejsze 
go przyszło do wielkich awantur. Przed uniwersy-j 
tetem zebrało się 500 słuchaczy i demonstrowaL 
przeciwko żydom. Słuchacze ci zdobyli dwie sa le1 
wykładowm, rzucili się następnie na  żydów, bijącj 
ich niemiłosiernie kijami. Irterw encja policji do
piero oczyściła sale wykładowe. Ju tro  wojsko ob
sadzi tutejszy’ uniwersytet. Ęo/Si-j

ZMARLI.
—s Władysław Odyniec, pułkownik W. P. zmarł 

w Warszaw ie w 65 roku życto.
—    - H

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE za duszę śp. Ro-1 
mona Senowskiego, rotmistrza 2 p. sztooleżerówj 
rokilniańskich, uczestnika pamiętnej szarży pod 
Rokilną, odznaczonego krzyżem „Virtuti Militari11 
i dwoma krzyżami waleczności, poległego w w al
ce z bolszewikami pod Kijowem (Koiiatyny) du li 
26 kwietnia 1920, jako w treeeią rocznicę jego bo-| 
Jiaterskiej śmierci, odprawione będzie we czwartek, 
dnia 26 kwietnia br. o godz. 9 ranu w kościele św. 
Krzyża.

PROGNOZA NA WTORLK. Pogoda zmienna, 
miejscami deszcz, chłodniej, w atry przeważnie w 
kierunku zachodnim.

SKŁADKI. W administracji „Nowej Reformy11 
złożyli na odbudowę Wawelu: Pamięci dra Stani
sława Reicha, ogniomistrza Legjonów polskich, po
ległego dnia 14 lutego 1916 pod Kostiuchnówką — 
siostra i b rat 100.000 mk.; Rodzina Doboszyńsfcach 
100.000 mk. Na pogotowie ratunkowe: Z. G. nie
przyjęte przez p. I. L. 4.400 mk.

DALSZE CEGIEŁKI WAWELSKIE ufundowali 
4541 Pamięci Józefy z Wilczyńskich Rogoszowej; 
•1542 Pam ięń Zofji Rogoszówmej; 4543 Pamięci 
Jadwigi z Rogoszów Fuchsawej; 4514 Bronisław’ 
Holewiński, major W. 1’.; 4545 Pamięci Halki, Wlo- 
clzia i Ju ik a  Skibniewskiclr, 4546 Imienia pracow 
nikow koinisirjatu zagranicznego komisji rewindy
kacyjnej i dr Eugenja Miszke Curitiba, Parana 
Brazylja.

NA ODNOWIENIE KAT i- UFY I GROBÓW 
KRÓL. NA WAWELU złożono: Iks. biskup Kiele
cki Aug. Łosiński 200.000 mk.; ts . orał it Niemi- 
rowski wraz z semin.ar. duch. w K ideach 150.000 
mk.; I \  P. Cedro 5000 mk.; Rejent D\ gulski 5000 
mk,, Hubicka 1000 mk.; Grzegorzewski 5000 mk.; 
,V. .Taniszowski 5000 mk.; Jaroński 2u00 mb.; dyr. 

Kuderna 10.00U mk.; Karol Junyniez 5000 mk 
• Mazurkiewicz 5000 mk.; dr T. Możdżyński 10.000 
| mk.; WT. Piska,taka 5000 ju k .;  Erazm Rożyck: 
j 10.000 mir.; Solski 3000 mk.; ini. świeżawski 5000 
mk.; dyr Śt. W ład 50Ć0 mk.; dr Zakrzewski 10^000
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ffik ; dr Żurkowski 11.0C0 mk.; ŻtWfO 50?0 mk.; 
C. Michalski bOuO mk.; składka z odezy tu ks. dr 
Tad. Kmszyńżkicgo w Kielcach 49.CC3 mk.; ks. dr 
Tad Kruszyński czysty dochód te swego clezytu 
w K idrach 357.000 mk. i Karol Oilccki inniaiz w 
K rakc«ie 50.000 mk.

TEATRY KRAKOW SKIE,
Z TEATRU IM. bTOWACKlEGO. Poemat dra

matyczny „Zmartwychwstanie" gr my będzie przez 
wszystkie dni b. tygodnia.' „Cztipurek", który *w 
niedzielę po południu miał entuzjastyczne andyto- 
ljurn dzieci i młodzieży, powtórzony będzie znowu 
w najbliższą niedzielę.

OPERA 1 OPERETKA. Niedzielne przedstawie
nie operetki Straussa „Dookoła miłości" spotkało 
się z nader gorącem przyjęciem Niezrównani jak 
zwykle: Mhiowiiz i Żeli-ka, dzielnie sekundujący 
im YYcsol ,\vski, Kamińska, Kolwns, Socha-Sidiń- 
ski i inni, byli przedmiotem tmrzliwych owacyj ze 
Etrcny publiczności, -wypełniającej salę po brzegi 
Świetne tańce N.adieżdmy, Wojnara i Martuwny 
niemało przy czy p* ją się do powodzenia tej ope
retki, która będzie powtórzoną dziś we wtorek, 
21 bnn

We środę przepiękna opora Y’erdiego „Truba
dur'* w znikomitej obsadzie z Jeiiincewą, Wol
ską Sobańską, Stępniowskim, Romanowskim i Ma- 
zankiem na czele.

Z TEATRU „BAGATELA". Dziś (wtorek) po 
raz G komedja w 3 aktach B. Winawera ,,R. 11. 
Inży uier*'. Tioby z „Wesela Arlclty" pod kierun
kiem reżysera p. Tur.-kiego, dubiegają końca.
fekfej ff-W , ------------ a.

'Z & Jh ł REPERTUARY:
TEATR IM. SŁOWACKIEGO:

Wtorek. 21 bm.: „Czupurck".
Siodo, 25 bm.; „Zmartwychwstanie".

•  TEATR OFEKA I OPERETKA:
.Wtorek, 24 bm.: „Dookoła miłości".

TEATR „BAGATELA". mi 
Wtorek, 24 bar.: .,'R. II. inżynier". . j :h 
Środa, 25 bm,. „I?. U. Inżynier".
Czwartek, 26 bm.: „R. II. Inżj nicr“. ’ -ą
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KONCERT MIECZYSŁAWA MUNZA, zapowie

dziany na czwartek 26 bm., stal się prawdziwą 
sensacją dla naszych melomanów, jak świadczy 
szybka sprzedaż biletów. M.uiw, który obudził kon
certami swymi w Ameryce jednogłośny entuzjazm, 
przybył już do Krakowa.
f
ł ILONA KURZ, świetna, pianistka, wystąpi u nas 
w niedzielę dnia 29 bm. To jej koncercie w W ar- 
szawie w dniu 13 bm. pisał sprawozdawca muzycz
ny „Kurjera. Warszawskiego’*: „W wypełnionej
publicznością sali Fiihąnncmji wystąpiła wczoraj 
Ilona Kurz, którą w zeszłym roku poznała już pu
bliczność warszawska. Technika Ilony Kurz jest 
wykończona w najdrobniejszym szczególe, w całej 
kul ora turzo gry palcowej niema dźwięków prze 
padłych, źle użytych, wszystko to opanowane ze 
świadomością i celowością. Te same stówa po
chwał odnoszą się do techniki oktaw i akordów, 
elastycznych, silnych i dźwięcznych. Środkami tak 
wypraćowanemi wypowiada się w grze p. Kurz dg- 
tzucie rytmiki zdrowe, unergja i temperament ży
wy •— stąd p. Ilona Kurz jest ze wszech miar 
sy mpatycznem zjawiskiem na estradzie koneerto-
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; DZIŚ WE WTOREK 24-GO V WIECZÓR K A 
MERALNY INSTYTUTU MUZ., ŚW. ANNY 2,
II p. W programie Bach, Rust, Handel, Ramcau. 
W ykonawcy; pp. Adolf Billig, skrzypek i Wiera 
Nicwska, znakomita, rosyjska pianistka.

wana wystawa, dala. ideowej fantazji tło, zgodne 
% intencjami autora, pizynoszące zaszczyt krakow
skiej kulturze artystycznej.

Pierwsza odsłona ukazała nam przepiękny, Yviei- 
uie z natury na płótno przez braci Pronaszków 
przeniesiony widok Sukiennic, tworzących tło dla 
pomnika, Mickiewicza. przekopiowanego również 
i najściślejszą wiernością przez prok Popławskie 
go. Przed pomnikiem, udekorowanym wieńcami, 
snuje się tłum rezonerów politycznych. Akt drugi 
przynosi, jako tło. przemiłe wnętrze dworku szla
checkiego, gdzie ojciec i syn wiodą ze sobą zasad- 
liczy  spór ideologiczny. — Podczas tej dysputy 
wkracza wśród gromu i błyskawic przez rozwarte 
wichrem drzwi ogrodowe Mickiewicz, w tejsamej 
postaci, jak na pomniku. Odsłona trzecia przynosi 
oryginalny pomysł uscenizo ' ania sceny rady z 1 II. 
księgi „Pana Tadeusza*', co reżyserja przeprowa
dzi ła w sposób mr ? miernie malowniczy. Ostatnia 
odsłona, wresizcie, rozgrywającą się nocą na dzie- 
diińeu zamku królewskiego na Wawelu, ukazuje 
majestatyczną dekorację murów waWIsluch, od
tworzoną w sposób nastrojowy. Pełny podziw bu
dziły także efekta świetlne i umiejetne uniehomie- 
nie tłumów, do których użyto sprawnych uczniów 
miejskiej szkoły dramatycznej.

Na tle takiego aparatu inscenizacyjnego, zada
nie artystów wykonawców ograniczyć się musiało 
do skupienia całej siły intellektualncgo wysiłku na 
stronę deklaanacyjną. Nie pozostawiała też ona nic 
do żyezania, a autor może być tylko wdzięcznym 
każdemu artyście z osobna i oałFmu zespołowi ra
zem za pełne zrozumienia spełnienie odpowiedzial
nego zadania, gdzie ambicję aktorską zastę-pnje 
wniknięcie w ideologją dzieła. Ale nurno to niepo
dobna nie podkreślić też z pehiem uznaniem wi so- 
ce artystycznego i pełnego inląieji, jaką daje du
ża kuitura umysłowa, wysiłku p. Zygin. Nowa
k o w sk ie j, który postać Konrada podnosi na je
szcze wyższy stopień proroczego namaszczenia 
i daje plastyczny w wyrazie twór ideowy, mający 
swoją specjliną kaiegorję w po-uzcie klasycznych 
kreacyj tego niepospolitego artysty. W podobnym 
stylu i nastroju utrzymali role s-.yq.jo wszyscy wy
konawcy z pp. Jediiowskim, Białkowskim, Szym
borskim i Zuuckim na czele, biorąc z rak publicz
ności gorący i dotrze zasłużony oklask.

Autor ukazywać się mimial przed nunpą po kil
ka razy po każdej odsłonie, przyjmowany burzą 
oklasków. W. Pr.

Berlin. Zaw ody m iędzym iastow e H am burg— 
B eilin 3:3 (3:2).

Paryż. Zaw ody międzypaństwow e F ran c ja— 
Szw ajcarja 2 :2.

P o  referacie pos. Popiela odm ówiono w y d a
n ia  pos. Redera, k tó rego  to w ydania  dom aga
ła się p ro k u ra to rja  w G rudziądzu.

Izba przystąp iła  do w niosku nagłego  pos. 
Sierebimakowa i tow ., żądającego , aby  rząd  
w strzym ał się z w ykonaniem  uchw ały  R ady 
min. co do rozbioru soboru prawosławnego na 
P lacu Saskim. Po um otyw ow aniu w niosku przez 
pos. S ierebrniakow a i przem ówieniu pos. Lan- 
gier, nagłość wniosku odrzucono a  sam  wnio
sek odesłano do komisji.

N a porządek dzienny weszły w nioski nagłe 
ppż K ozłow skiego i Osieckiego w sprawie Ja
worzyny.

Pos. Osiecki m otyw ując nagłość, skreślił pize 
bieg sporu o Jaw orzynę i podniósł, że Rada am 
basadorów , k tó ra  tę  spraw ę m iała obecnie za
la ły  ić, zaczyna się wahać.

AV naszej polityce wobec Czechosłowacji nie 
m ieliśm y ani jednego sukcesu. I oKka m iri 
tw ardo  stać i żądać, by lcwestja została bez
stronnie załatw iona. Mówca staw ia wniosek, 
aby  rząd  dołożył s ta rań  (("powzięcie decyzji, 
przyznającej Polsce Jaworzynę i by  zaznaczył, 
żc dalszo zw lekanie w  te j spraw ie odesuje P o l
ska jako krzywdę, k tó ra  nie przyczyni się do 
pom yślnego ułożenia stosunków-.

N agłość w niosku jednom yślnie przyjęto.
YV dyskusji nad  m eritum  pos. Rymar w ska

zał, że do poprzednich w yw odów  należy dodać 
.jeszcze m otyw y polityczne. D ążym y do tego.

^  s a l i  p ą d o ^ e i
Kraków, 24 kw ietnia

Proces prasow y jen. H allera  przeciw re d a 
ktorom  „N aprzodu" o w ystępek obrazy czci za
kończył się w  to k u  śledztw a sądow ego, a  to  
w skutek  ośw iadczeń i pisem nej dek laracji, jas
kie złożyli red ak to r naczelny Em il H aecker i 
red. odpow iedzialny przy przesłuchaniu w  
śledziu ie.

J a k  wiadom o, powodom skarg i jen. H allera  
by ła  serja  w stępnych artyku łów  „N aprzodu ‘ o 
c harakterze. politycznym .

Tym czasem red. odpow. „N aprzodu" a  ta k 
że red. naczelny zarzutów  swoich w śledztw ie 
nie podtrzym ali, lecz, oświadczyli, że z zarzu
tam i tem i nie m ają  nic wspólnego, nadto  red.
Czerwieniec przy znał, że w ydrukow anie a r ty 
kułów  nastąp iło  ty lko  w skutek jego nieuw agi 
i że w  przeciwnym  razie a rty k u ły  te  nie b y ły 
by  w „N aprzodzie" umieszczone.

Rów nocześnie z tom oświadczeniem  prosi 
red. odp. Czerwieniec o odstąpienie spraw y są
dowi pow iatow em u celem, ukarania go za prze
kroczenie red ak cy jn eg o  niedbalstw a.

W obec tego  zastępca jen. H allera ,adw. dr 
Ostrow ski u n ió s ł do sądu okr. karnego pismo, | j  j e n1T1„  k tó re  nam zadano w spraw ie Ci eszc- 
w kfórem  oświadcza., żo zgadza się na  w nioski Df gp;fc},a j Orawy.

Rezolucję jednom yślnie przyjęto.

Na budowę domu techników we Lwowie
8.099.000.— Mkp.

Na Towarzystwo Szkoły Ludowej we Lwowi.
1.000.000.— Mkp.

Na wydawi ietwo dzieł Iloene Wrońskiego 
5,0G0 0uu.—; Mkp.

Na *uclmię Łomu Techników we Lwowie
500.090.— Mkp.

Na kuchnię. Domu Akademickiego we Lwowie
500.090.— Mkp.

Na gimnazjum polskie w Gdańsku SGYOuO.- .̂ 
Mkp.

Na odbudowę dzwonnicy kościoła 0 0 . Bernar
dynów ó.tOu.oOO.— yikp. _

Na Towarzystwo miłośników historji zabytków 
Krakowa 1,099.000.— Mkp,

N.t polskie ‘towarzystwo przyrodiimzt imienia 
Kopernika, I.wów, boO.Go?.— Mkp.

Na Towarzystwo Lkjnouiiczne w Krakowi* 
250.009 — Mkp.

Na Towarzystwo Ekonomiczne we Łswtiwjj 
25° A-O.— Mkp.

Na T w arzy  *i-*-# pomocy och mnialym ofiaron 
wojny ..Latarnia" we Lwowie 50U.hU..— Mkp.

Nn lwowski Klub sportowy „C zarni' bOO.OOO.— 
Mkp.

Na Zwiąż* k harcerstwa polski *go, I.wćw 
500.0 JO — rlnp.

Na fun lus/- styj aidyjny „UMWNY LYYubYA 
politetluuki lwowskiej 590.000.— Mkp.

Na. fowa.-zystwo ochrony aziecka we Lwowie

/

( hwinionych i um arza dalsze śledztw o o obrazę 
czci. W  dołączonych do w niosku m otyw ach o- 
sw iadczyl d r Ostrow ski w  im ienia oskarżycie
la, że jedyną pobudką do skarg i by ia  che.ć 
stw ierdzenia na  publicznej rozpraw ie, że za
rzu ty -„N aprzodu" były  niepraw dziw e.

Poniew aż oskarżycielow i nie chodziło o roz
m iar i w ysokość m ary , przeto zgadza się na 
odstąpienie spraw y red. Czerwieńca sądowi po
wiał owemu.

Mr ii. J. SlowRifisoi
„ZM AKT WYCHWSTa NTE".

(F Fantazja dramatyczna w czterech odfłonach 
K. H. Rostworowskiego.

Scena teatru imienia Jul. Słowacildego otwarła 
w sobotę podwoje na przyjęcie dzieła poetyckie
go miary niepośledniej. YV tem chwalcbncm przed
sięwzięciu 'wyprzedziła, ja wprawdzia Wamzawa — 
ale to  pierwszeństwo stolicy utorowało drogi do 
poznania tego utworu Krakowowi, który był ko
lebką muzy autora „Judasza", „Kaliguh* i „Mi
łosierdzia" i kołysał myśl jego, krążącą po rozło
gach Polski dzisiejszej i bolejącą nad niedomaga- 
niami, tamującemi w życiu zbiorowem jej lot do 
szczęśliwej przyszłości

K. 11. Rostworowski nałoży do twórców wyjąt
kowych. FodnKsle poetyckie słowo, które jest mu 
posłuszuein narzędziem w jego zamierzeniach, nie 
jest dlań celem artystycznym, ale środkiem do 
wyjrowie&zcma, myśli i wskazań Polaka, gorąco 
czującego i  wprost rozpacznie łamiącego ręce nad 
d7ifcit_.je.7emi biosunkami w wyzwolonej ojczyźnie 
’J o wzniosie posłannictwo, ten szlachetny zamiar 
wstrząśnięcia sumieniem narodowym, nakazuje sza
cunek dla autora, który scenę w ybrał sobie za tiy 
bunę do rozsiewania myśli jasnych, przystosowa
nych do chwili bieżącej, wydartych z krwawiąceg-o 
serca. Dziś, gdy myśl polska, szarpana trwożnym 
niepokojem o przj szłość, szuka dla siebie wszela
kich dróg do narodowego sumienia, glos laki mu
siał znaleźć swą arenę także na scenie -— mimo, 
że w jej ramach U iesei się z trudnością i warun
kom zasadniczych jej postulatów widowiskowych 
z trudnością odpowiada.

Ale przemówił i znalazł w audytorjum należne 
euho. Bo przemówił w znacz-noj części słowami te
go, który dla. długich jeszcze pokoleń Polaków 
pozostanie żrodlem mądrości i wskazicielem dróg 
dla narodowej myśli. Ujęcie postulatów bieżącej 
chwili politjcs.nej ze stanowiska filozolji twórcy 
„Dziadów’1,, było zadani.-ni ciekawem, a rozwiąza
nie, rzucające młodzieży polskiej moralny nakaz 
restaurac.i ojczyzny, uważać trzeba za najtrafniej
sze.

Dyrekcja teatru wystawieniom „Zmartwych
wstania" spełniła obowiązek swój wobec uznanego 
pisarza, mimo, że przypuszczać mogła zgóry, a czę
ściowo także na podstawie wyniki* przedstawienia 
warszawskiego, że przedsięwzięcie to  za stanowi
ska sukcesu teatralnego jest ryzykowne i że dzie
ło to polotem i nastiojcm wybiega poza zakres po
jęć i wymagań szerokich mna. Tymczasem publicz
ność krakowwka gorącem przyjęciem „Zniartwych- 
K itatiia" wystawiła sobie świadectwo wysokiej 
kultury, zdobytej w teatrze Wyspiańskiego.

Widu.i isko przepłynęło przez scenę w tym po
ważnym nastroju, jaki zwykle towarzyszył u nas 
premjerom wysokiego poetyckiego lotu, a stylowa, 
wysoce artystyczna i odpowiednio zharmonizo-

•jpr; Kraków, 24 kwietnia.
r OTWa RCIE SEZONU WIOŚLARSKIEGO 

W KRAKOWIE.
W niedzielę, dnia 22 bm., w godzinach przedpo 

łudtńowych o tw o rk i swój sezon sportowy jeden 
z najstarszych i najzaslużeńszych w Polsce, na 
polu wioślarstwa, zawiązków sporto.vydi, miejsco
wy Odidzinł YYioślarski „Sokola" krakowskiego 
(O. W. S. Sc.). Po wainem zgromadzeniu, na któ- 
icm ustanowiono wj’so1łość wkładki członkowskiej 
na rok bieżący i przedstawiono program sportowy 
tfgo towarzystwa iv roku bieżącym, spuszczono 
lodzie na wodę na próbną jazdę. Zatrzepotała w 
jasnych promieniach słońca błękitna flaga z białym 
krzyżom w pośrodku i łodzie żwawm pomknęły po 
falach, by znów zaczać przemierzać wodno prze
strzenie Wisły od Oświęcimia, po Sandomierz, 
Warszawę, i Iicn — jak głosi program sportowy 
0. YYd S. K. — po G laim t i na Bałtyk polsm, a 
młodzież, by w wwlce z żywiołem wodnym Ilfirto- 
wać się mogła na. duclm i ciele na pożytek odro- 
rodzonej ojczyzny.

Z przedstawionego na zgromadzeniu, programu 
imprez sportowych wynika, iż program sportowy 
O. YY. S. Iv. w roku bużącj in przedstawia się wca
le interesująco, Poza regatami wawnętrznemi. R e 
gami dystansów cmi i  o mistrzostwo O. W. S. K. 
i ewentualnie pcza regatami międzykluboweml z 
brrtnią .Sekcją wioślarską A. Z. S-, urządzą O. YV. 
P. K. wielkie regaty jubileuszowe z okazji trzy
dziestolecia istniania swego, w których udział we
zmą kluby wioślarskie pozami ijscowe.

Zgłoszenia nowych członków i informacyj o wa. 
runkach przyjęcia udziela kaneclarja O. YV. S. K. 
cedziennic od godziny 5—8 wieczorem w lokalu 
własnym przy ulicy Zwierzynieckiej 1. 44 (dawniej
szy przystanek koleje wy). YYkladka azloiikowslta 
wynosi 24 zip.., płatnych w miesiącach letnich, 
a wpisowe 6 zip. „

YYISLA—STURM 4 : 0  (0 :0 ).
Milą niespodziankę sprawił Sturm grą 6\voją w 

ziuwodacli z YYhłą, Gra jego zasadrćnzo różniła się 
od guy, prowadzonej w spotkaniu z Cracowią zale
dwie tydzień temu. Bardzo dobrze przedstawiała 
się obrona Sturnm, zwłaszcza jego prarty beck, 
jak rówiaeż i pomoc, która bardzo pracowitą była. 
Najsłabszą częścią drużyny to napad, a przede- 
w szystkiem skrzydła. Momentaim miał napad ła
dne przebłysk i kombinacji, lecz brak mu szybkiej 
oijonkuji i strzałów na, bramkę. Do pauzy gra ró 
wnoważyła się. Kilka, pozycyj, z któiych uzyskać 
mógłby byt Sturm pewno rezultaty, nie umiał jego 
niezaradny napad wykorzystać. Po pauzie gra l< 
czyła się przeważnie po strome ot.urmu Z joneral- 
nego sztunnu, k tóiy przypuściła YYhsła na  bramkę 
gości, uzyskała ona cztery ślicznie strzeloaio bram
ki.

CRACOVIA—B. B. S. V. 3 :0 .
Zawody o mGliwortw. >, które rozgrywała Graco-

i a w Bielsku z tamtejszym B. B. S. V-, wygrała 
dla siebie w stosunku 3 :0 .  - ; ^

JUTRZENKA—POLONIA 1 :1 .
Spotkania krakowskiej Jutrzenki z Polonią w 

YYarszawio zakończyło się remisowo 1 : 1.
INNE W Y NIKI.

M akkabi— C racom a II. 2 :1 . ^
S p arta—W isła II. 6 :0. *
W aw el II.— A. Z. S. 6:0. 4
Poznań. YYYarta— 'W arszaw ianka 5:1, -  _
Lublin. YV. K. S. Iaihlin— H allerczyk  (Rów

no) 2 :1.
P rag a . S lav ia—L>. F . C. 2:1 (1:1). S p arta— 

Y rsovice 0:0. Union Żiżkov—V iktoria Zizkov 
2:1. Cechic—Lieben 3:1.

W iedeń. A m atorzy—'W acker 4:2. H akoah— 
F loridsdorf 1:1. R apid—YYrAC 2:0. Yhei.r.a— 
S erflia  2 :2. Y\TA F— A dm ira 1:0. Sportk luh—  
Sim m cring 1:1.

Budapeszt. F. T . Cl—M. T. K. 2:0 U jnesti— 
T orekves 3:0. IH. Obwód—Yrivo 2:1. Y asa— 
Technicy 3:1. B. T. C'.— K ispostl 0:0. Zuglo— 
M. A. Ó. 2 :0 .

Pctfriź pKzytfenłs Rzeczupsspoiiiai 
nu Ptiaorze

Warszawa, 23 kwietnia.
W niedzielę, dnia 22 bm. pociągiem specjalnym 

wyjechał na Fomorzo prezydent Rzeczypospolitej 
YYojeiiehowski. Celem pożegnania prezydenta ze
brali się na dworcu minister kolei Zagórny -Mary- 
nowski, minister skarbu Gra(bski, podsekretarz 
stasiu min. spraw wewn, Olyińshi, jenerałowie 
Olszowski i Suszyński, komisarz rządu Anusz. za
ślepi a komendanta policji p. Cliartemaine. Pięć 
minut przed 11 przyjechał pre?,vd. YVojeirchowski 
I po przywńtaniu się z obecnymi zajął miejsce w 
wagonm salonowym. Przed odejściem pociągu 
prezydent Rzeczypospolitej rozmawiał jeszcze przez 
kilka chwil z ministrem Grabskim i Zagórnym- 
Marynow skini. Punktualnie o godz. 11 pociąg od
jechał. Z prezydentem wyjechali jen. Rozwadow
ski, dyrektor kancelarii cywilnej Lenc, adjiuant 
joneralny pułkownik Zaruski i adjutanci.
PREZYDENT WOJCIECHOWSKI W TORUNIU.

Toruń, 23 kwietnia.
Dziś o godz. 9 rano przybył do Torunia prezy

dent Rzeczypospolitej YYojeieehowski, Na dworcu 
głównym powitał prezydenta woje woda Brejrsi z 
jeneraheją. O godz. 9 10 pociąg, wiozący prozydGn- 
ta  ruszył a dworca głównego przez most na dwo
rzec miejski, gdzie na przybycie prezydenta ocze
kiwali jenerałowie Rozwadowski, Żeligowski, Si
korski, ZenyULok, wojewoda Brejski i przedstawi
ciele władz cywilnych i wojskowych. \V cli w di 
zbliżania się pociągu orkiestra wojskowa odegrała 
hymn narodowy, a balerja armat dala srnwę ho
norową.

P. prezydent po wyjściu z pociągu przeszedł 
przed frontem kempanji honorowej.. Przemówienie 
powitalne wygłosił burmistrz miasta, podnosząc 
uczucia mieszkańców' Pomorza i ich wolę zostania 
wiernymi synami Folski. Przemówuenie swm zakoń
czył okrzykiem na cześć prezydenta Rzeczy pospo
litej, k tó iy  to okrzyk licznie zebrana publiczność 
powtórzyła z entuzjazmem.

Z dworca p. prezydent udał się pod pomnik 
Kopernika, celem złożenia wieńca.

% Selma
Warszawa, 23 kw ietn ia (PAT). N a dz siej- 

szem u posiedzeniu Sejmu m arszałek  zaw iado
mił, że Senat odrzucił projekt ustawy o roz
ciągnięciu u s ta w y  o szkołach akademicIccSi na 
Akademię sztuk pięknych w Krakowie i pro
jekt ustawy o lichwie wojennej.

N astępnie wr pierwszem  czytaniu odesłano do 
kom isji p ro jek t u staw y  o ustanow ieniu urzędu 
m inistra reform y rolnej, nowelę do u sta  .y  o 
przejęciu n a  w łasność państw a ziem w niektó-

1   _ T_ .  m im o f w n  O i.' n ł*.

by  po wojnie w ygasić ogniska łatw o zapalne 5 ti '0 id .— Mkp
. N i kuci,nie cływ atclską pomocy dla iirfłigfeft 
cji we Lwowie 5( 1' OOC.— Mi p.

N astępne posiedzenie w p ią tek  o godz. 16.

Spćika akayjna dfa przemysłu
naftowego t gazów ziemnych
Dnia 16 b. m. w poludme o ib jło  się we Lwowie 

Walne Zgromadzenie akejonarjuszów Spóhd ak
cyjnej dla przemysłu na,'towego i gazów ziemnych 
pod przewodnictwem prezesa Rady zawiadowczej, 
sinatora Zygmunta Ijewakowskiego. Ze sprawo
zdania Rady zawiado-i czcj za rok 1922 wyjmu
jemy następujące dane.

Usiłowania zarządu w kierunku powiększenia 
zakresu działalności, tworzenia nowych interesów 
i w arsztaiów pracy, oraz zwiększania ‘wydatności 
dotychczasowych przedsiębiorstw', uwieńczone zo
stały dobrym wynikiem, który umożliwia po stwo
rzeniu poważnj d i rezerw wypłacić akcjonarju 
Błom 150 piocent dywidendę, a zarazem wydzielić 
r,a cele ogólnp-społeczne, kulturalne i bumanitar 
r.c znaczną sumę.

M ajątik Spółki przedstawia się następująco; 
Największą częścią stanu posiadania, a zarazem 
najwydatniejsmm prze Isiębiorstwcm kopałnianem 
Spółki jest SCHODNICA, której obszar obejmuje 
2.400 mordów Aami, w1 tem 1.900 morgów piękne 
go rębnego lasu, w niektóry :h partjach o 80-letnim 
drzewostanie — i 500 morgów odkrytego ropo
dajnego tereoa. Na terenie Schodnicy posiada 
Spółka 229 czynnych rapcnośnycn szybową któ
rych produkcja w roku 1922 wynosiła przeszło 
j .888 cystom.

M ajątet JAMiELMCA, w bliskości Schodnicy, 
o oLszarzs 900 morgi w ziemi, w tem 500 morgu w 
lasu i -100 morgów roli, łąk i pastwisk.

rt'e Lwowie za rogatką Żółkiewską ma Spółka 
crunta o powierzchni okoli 100 morgów, na któ- 
rych buduje nową raiińerję przy zastosowaniu 
najnowszych i wypróbowanych urządzeń z dzie 
dżiny nowoczesnej techniki i chemjl Sprawność 
przcjóbki surowca jest obliczona na 150 wagonów 
ropy miesięcznie. Prace nad budową rafinerji są 
w pełnym biegu i jest nadzieja, żc w ostatnim 
kwartale b. r. zostanie uruchomiona.

Realność 3-morcćwa w Borysławiu wraz z kaa 
cclarją i magazynami, na terenie której znajduje się 
szyb gazowy „Gaz 1.*, produkujący około 0.5 c i ' 
gazu na minutę.

YY‘łasny 2-piętrowy gmach centralnego zarządu 
we Lwowie przy ulicy Pańskiej 1. 25.

Cegielnia, fabryka dachówek i drenów, cegły 
kominowej, kaflarnia i garncnmia „Polanka K a
rol" kolo Krosna, obejmuje obszar 70 morgów 
gruntu.

YV powiecie krośnieńskim i jasicLLm nabyła 
Spcłka, w Jaszczwi, Pobrueowej i Brzezowce pra- 
w a naftowe, zabezpieczone na 25 do 50 lat, na ob
szarze okuło 300 morgów. Na tych terenach do- 
wiercono dw,a szyby, produkujące stale przeszło 
50 metrów sześciennych gazu na m-rnutę. Dwa 
dalsze szyby znajdują się w' wierceniu.

YV Potyliczu koło Bawy P.uskiej posiada Spółka 
prawo wydobywania węgla na popich górniczych 
„Alfred" i „Edward", jest to węgiel brunatny, 
wydobywany w ilości okol) 69 wagonów mesięcz- 
nie.

YY id: ąc raptownie zwiększający się rozwój Spół
ki, uważano za konieczno oprzeć się o poważną 
instytucję finansową. YYybćr tej instjtuc ji nie n a  
traiiał na trudności, niędzy założycielami Wwiem

'io ,ra n  „Iirzwój" we Jawoiue 2.500.9J9,=*Na 
Mkp.

Na uclmdż.cćw i rcpatrjantąw we Lw iwie 5u'J.00Q 
Mkp.

Y'.'końcu podano do wiadomośń YYalnego /.gro 
mmlzenia yowzicią przez Radę zawiid,nvczą na 
posiedź* niu w dniu 16 kwietnia b. r. uchwalę na
stępującej tnśc)

„Rada zawiadowcza poleca Komitetowi wyko, 
naw czemu i l  ynkcji, aby wygotowała szczegóło
wy projekt wydzielenia części majątku Spółki, 
leżącego w po'w iccio krośnieńsk m i jasielskim, 
tulzież j.rcj*ktu statutu powstać mającej nowej 
Spółki akcyjnej i aby w tym celu Rada z;;w\a- 
dowcaa zwclała w najbliższym czasie YYalne 'Zgro
madzenie, a to dla zatwierdzenia tej transakcji 
i projektu statutu nowej Spółki. Kapuał tej no
wej Spółki ma wyru sić marek polskich 899,009.005 
i akcje te r a j ą  być rtzdzielone między dawnych 
akcjcuarjaszów w" st< sunku jednej akcji nowe. 
Spółki na jedną akcję obecnej Spółki \ 
ty". 1

fi a Wainem Zgromadzeniu uchwal >.* 
i podziękowanie Preztsowi Pouly zawiadowczej 
p. Lewako.\sk'eir,u, za Jrgc owocną i p ilną po
święcenia pracę. Na zebraniu obyratels.-rif m, od
bytem po Żgr< madzt-niu, podniósł w pięknem 
przemćw ii niu ptof. dr 5aworski z Krakiw-a zasłu
gi sm atera L( w akowskiego w d*ioiziuie uprze -, 
mysłowicnia kraju. Jego nic pożytą pracę i sze* 
rokic hoijzonty.

W ia d o m o ś ć *  g ie iu & w e
z  GIEŁDY KHAKOYYSKIEJ. Dla dolarów, wypłat 

r a  Amsterdam i Ju r , ż usposobienie nieco mocniej
sze, Szwa icarja. Praga i Viiedeń bez zmiany, marka 
niemiecka cokolwiek słabsza. .

Akcjami przemysłowcmi i-'handlowymi obracano 
barOzo wiele przy dalszej silnej tendencję wyzkowej, 
która obje a również i gatunki dotąd zan.edbane, a z 
powodu swej taniości dostępniejsze dla lezusulny .n 
„■ większa gotówkę. W duzmu poszukiwumu zwłaszcza 
Zieleniewski, Cegielski. Górka, Tepege, fatrug, K ra
kus, Cnoilorów, Ćmielów, Siersza elektryczna, r  l .  r t. 
ImpCŁ Pharm u Siersza górnicze słabsza.

r tb  akt vj bankowych również tóndencja mocna. 
Kupowano Przcmęsłowy po kursie zwyżkowym - O- 
9200 i Spółek zarobkowych po GO jOO—58.090. Papie- 
rj- procentowe bez ruchu.

N C E D U Ł A  K U  R S O W A
j z dnia 23 kwietnia 1923 

yęri Waluty 1 dewizy

Dolary St. Zj.
-> ^  c Tunty sztcrl. ♦  ? 

Floreny holend. «
Franki frane. ’ Y

Gotówka 
46506 48000 

Transakcja

3x00 .3200
Franki belg. -  1 \
Franki szwajc. _ !> J
ciarki niemieckie .
Korony austr._ •.n -
Korony ezesk;e

Akcje Tovr. handL i prztm.

85o0 
1*75 
0 05 
13<5

8100 
1*95 
0-70 
1 t.TO

*»» : 4

Grac Zaw ody 
G rac 2:0 (1 :0).

międzymiastowTe Zagrzeb —

rych pow-iatnch, o upow ażnianiu m im etrr snar- 
bu  uo udzieleni? gw arancji finansow ej do 1 0 0 '4 ' i  okki Bank Przemysłowy w Lwowne. który 
m iljardów  spółdzielniom prac. państw , now elę 'w świecie finansowym zajmuje jedno z pierwszych 
do ustaw y  o spółkach z ograniczoną odpowie
dzialnością.

Z kolei pos. R ym ar imieniem kom isji ośw ia
tow ej złożył spraw ozdanie o popraw ce S enatu  
do pro jek tu  ustaw y o przekazan iu  gmachu 
posejmowego w e Lwmwie uniw ersytetow i Ja n a  
Kazim ierza. Chodzi o to , by  część Libljoteki 
byłego w ydziału krajow-ego we Lwowie prze
kazać bibljolece sejm owej. K om isja oświatowa 
przy ję ła  tę  popraw-kę.

Izb a  przy ję ła  popraw-lcę.
P rzy ję to  w** trzeciem  czytaniu  bez dyskusji 

nowelę do ustaw y  o p o d a tk u  od kapitałów i 
rent.

Przystąpiono do p ru jck tu  u staw y  o udziele
nie gw arancji skarbu do w.-ysokości 500 m ilio
nów Jla reemigrantów' z Niemiec, kupców i 
przemysłowców. . „  .

Po przem ówieniu pn. C hądzyńskiego, K a 
rana , H erza, P iotrow skiego p rzy jęto  ustaw ę w 
drugiem  i trzeciem  czytaniu.

P o  referacie posła Iv. C hądzyńsliego  i po 
dyskusji, w  k tó re j zabietali głos pp. YYTsznicw- 
ski i YYeinzieher, przyjęto  w drugiem  czytaniu  
p ro jek t ustawry  o substancjach  i przetw orach 
odurzających.

Po referacie pos. Gruszki odmówiono w yda
n ia  pos. Polakiewicza, ściganego za przem ó-J
wienie n a  w iecu w  Morzowde.

miejsc, zaś pierwsze w kierunku popi jranią pol
ski* go przemysłu, a który jest równocześnie naj
większym akcjonacjuszmi Spółki i gestję jej in
teresów prowadzi. Spółka akcyjna na.hyia znacz
ną ilość akcyj Poh-kiegu Banku Przemysłowego 
i partycypowała w jego dalszych emisjach, tak, że 
obecnie jej stan t .w a la n ia  w akcjach Polskiego 
Banku Przemy slow eg) przewyższa 55 procent ca
łego jfgo kapitału akcyjnego.

Chcenie kaoitał akcyjny Spółki wynosi Mkp. 
500,009.0U0. Fundusze rezerwowe z dnia 31 grud
nia 5922 roku wynosiły Map 885,111.691.82, zaś 
rezerwy specjalne 1 380,544.643.89 Mkp.

Sprawrazdtyiie Bady zawiadowczel przyjęto do 
zatwierdzającrj wiadomuśii i udzielono Dyrekcji 
i Radzie zawiadowczej absolutorjum. Czysty zysk 
za rok 1922 wynosił 721,167.944 Mkp. H 

Po przyznaniu 150 proc. dywidendy akcjonarju- 
szom, płatnej 1 czerwca b. r, i po zasJeniu fundu
szu rezerwowego do wysokości 10 proc. kapitału 
akcyjnego — wreszcie po przyznaniu statutowej 
tanljemy członkom ' Rady zaw-iadówczej, uchwa
lono na cele cgolne kwotę Mkp. 52,000.020.—, 
z których 15,000.000.— Mkp. na fundusz urzędni
ków i dzieci robotników firmy, zaś 37,000.000 na 
cele kulturalne-! dobroczynne, w której to kwocie 
między innemi mieszczą się:

Na Groby Królewskie na YY‘awelu 7,500.000.— 
i Mkp.

Pol. Tow. Iiandl 
Pharma 
Polski Glob 
żegluga Polska J  
Zieleniewski i
t  egiclstd a-i  1
Parowozy 

a ito m o to r . .
Trzebmia
Pocisk ) C 
Góika N
Siersza 
j'epcge
pińska Nafta 
( ikos
S trug . ; -
Tłuszcze Trzeb-nia 
Krakus 
Chodorów 
Cmiclow 
l.lcktr. Siersza 
Niemojówski

pono
32990

100™) 
37000 

2509 a500 
7 (KIO 10006 

190000 200000 
2f-‘,J00 31000? 
50*100 60000 

7300 9500
'35000 40000 
72000 15000 

I ouOOO 175)100 
449000 150000 
60090 70000
18000 
12000 
15000 
47000 
28000 
85000 
40000 
'■000 
48000

GIEŁDA SZWAJCARSKA

21000 
15000 
19000 
52000 
33000 
99000 
50000 
23000 
53u00 
(23 kwietnia).

Czeki 
46HOO 480 (0 

47600 
218000 224000 

18000 199*10 
3150 3225260*1 -271*0
8600 8800 

1*80 1‘95 
0*65 0*70 

1375 1450

1 raiisakcia
9500— 10000 

33000—36000 
3500-280? 
7000—?5Cu 

<•00000—196060 
280000—206000 

uOOOO—57000 
7500—9060 

380 M9—39500 
14000 

163000—170000 
145000—147000 

65000—68001 
19500—20500 

15000 
15010—18000 
4750*1—50500 
3100i>—31560 
890u0—93000 
42900—47000 
18590-22000

Berlin
0 02.10, Holandia 216, Nowy York 551, Londyn 25‘66 
’aiy'ż 36*77, Meaj.lan 27‘30, Praga 16 42 Budapeszt 
'‘U  Hel "rad I 5214, Sofja 4'0h Y\Tarszawa 0 01.15,... ’ , -i_____ --- .̂1 /1'Afl *77
r 
0'
Wiedeń i austr. korona steonrd. 0 00.77)4.

CZARNA GIEŁDA WE LYYOYYIE. (Tel. wł.). 
Przaz cały dzień w ezorajszym i dziś rano ten* n- 
cja chwiejna, obroty ożywione. Dolary 46200— 
42300, franki francuskie 3000—310*1, franki szwaj
carskie 8100—8200 m aiki niemieckie 2‘50—2*55.

Odpowiedzialny re.daklnr:
M I C H A Ł  K O N O P I N S K L

r a n

F IW

oleca swoje pracownie, yv których wyko
nuje Yvszelkie lohoty: w zakres krawiectwa 
wcnodzące,po cenach o 1 5 %  mzszych od cen
nika z mateijałów wiasnj^ch i powierzonych.

N a d e s ł a n i .
Aoykuly w b m  dziale nie pothidzą od tieuakcji. 

Leirarz chorób skórnych i wenerycznych

S/f h . G o ld ste in
ordynuje obecnie p izy  u l .  M ik o ła j  s k l e i  L. 9j 

I  p., od godz. 2— 6 po poł. 1016 j

W y t w ć r n  i u  u t o i o r * ó w  m ę s k i c h ,  c y w i l r y c h  i  w o j s k o w y c h

y i  S M
r  *r K p a k c  w i e  p r z y  u i t K r » u p  n i c z e i  Ł .  2 6 .

W y k o n a n i e  s o n d u  3, p u n k t u a l n e ,  w e d ł u g  
n a j n o w s z y c h  ż u r n a i L  

D l a  p r z e j e z d n y c h  z a m ó w i e n i a  w j k o n u j e  s i ę  
w  p r z e c i ą g u  2 4  g o d z i u .



N l 7 3 tf *TTS « « S ! 0 RM3 . Sicda a5 F wietnia 1923

% ja Mkf", r j*  i

TAM© P O ^ N A F S K I « D 2»/IV do 5/V 1023 r

BUDOWLANEGO
.>*g< g y > w v .. ■ gy w w ^ g ^ ^ ^ as r y ^ i j»

z n  c z a s  © « ł  d i t f ą  1  s t y e ę - n f a  1 9 2 2  r .  d o  d a l a  S u  y r s s J p i a  1 9 2 2  r .
1023

S T A N  C Z Y N N Y s S T A N  B IE R N Y :

Gotowizna w kasie . . . 
Pozost&tość w P. K. K. P. 

„ w P K. 0 . .
ioj.

...................  80,170.966 43

...................  274 383.147 91

. . . . .  1SI 4 3 0 4 8 8 3 3
o"/0 bilety  sk a rb o w e ...........................................  188482 49P26
Pieniądze z a g r a u ic z n e .......................................................................
P ap iery  %  własne:

ar) p a ń s t w o w e ................................................  15.894.0CG —
b) k o m u n a le  ......................................................  ' 7 000-—
c) akc e i ndzi iły w przedsiębiorstw ach 158.909.439 50

W eksle zd y sk o n to w an a ....................................... ~  " ™  " ~
Pożyczki te rm in o w e ................................................ ............................
R achunki o tw artego k r e d y ta ............................... 31,274.252-—

„ lo r o w e ................................................... ] 000,474.220 —
D łużnicy za gw arancje  1.131.136.205-—
Loro —  Banki krajow e . . . . . . . ..................................
R achunki „ N n s tro * * .............................................................................
N ie tu cn o m o ść ...........................................................................................
W eksle p r o t e s t o w a n e ........................................................................
Inkaso w e k s li ...........................................................................................
Koszty h a n d l o w e .................................................................................
R achunki prze b o d n i e ........................................................................

różne . . .

Mkp.

724,667.094
40,085.324

174.8-10 489
759,640.240 

4.034 748.472

1 853 577.000

171,031 220 
2,762.677 

26 337 244 
10690.000 
41,309 960 

139,857.674 
24.967.145 
6°,494 635

fen.

53
74

50

43

31
36

li’8 073 979 176 f 92

60,000 000-— 
3.973.177 - -  
1,119.033-35

K ap ita ł z a k ła d o w y ...........................................
,, zapasowy

Inne r e z e r w y .....................................................
W kłudy :

a j  t e r m in o w e ................................................  6 887,611.293-
b ) rachunki c z e k o w e .................................. 936,826.686'59
c )  salda Ct., r-ków, loro i otw artego

k r e d y t u ................................................ 10 854.800 '—
G w arancje .  . .  .  .  M. . 1.151.1.-16.205--
R edyskonto weksli ...........................................
Nostro — Banki k r a j o w e .............................
Obligacje n /B anku w o b i e g a ........................
Fundusz na am ortyzację ooligaeyj i za

bezpieczenie kuponów ..................................
Różni za iukaso ................................................
P rocenty  i p r o w iz j e ...........................................
R achunki p rz e c h o d n ie ......................................

„ różne .....................................................

M l-u.

65,092.210

6.835 292.779 59

136,550 000 _
523.894 783 --

42,018.979

5S4 696 65
32 914.950 —

304 688 636 06
98,993.587 27
33,348.545 —

18.073,979 176

fen

35

92

9  ?  V<» r» •» •*2 ?  < xy  c s t s
W i e l k a ,  t a n i a  w y p i > z e d r . ż  r e s z t e k  3  e  e p j i ! 2 !

(Wyprzedaż re^z-ek odbywa się w naszej Spółce 3 razy w roku).

Chcąc da, możnoić zszystlnm Czytelnikom „Nowej Reformy11 ćkorzyst&d z nabycia tanich resztek, które icstoją ze sztuk, 
'postanowiliśmy wjtlti każdemu Ozytelaikowi „Nowej Reformy1' taniej o 35°',, niż ze sztuki, resztki 3 seryj, które, podzie

lone są na 4 gatunki, jadająca się na śliczne ubrania męskie i kostjumy damskie lub płaszcze.
Resztki te są z maio-jatdw abraniowjcii pierwszorzędnych fabryk, czysto wełniane, pełnej szerokości, we wszystkich koloracn.

Resztka 3 m. gat. A zam 160.000 mkp. tylko 197.000 mkp. Resztka 3 m. gat. B zam. 240.000 mkp. tylko J 65.000 mkp.
„ 3 „ „ C „ 360.000 „ „ 225.00J ,  „ 3 „ „ D ,, 480.000 „ B 320.000 B

Do każdej resztki na żądrnie klienta wysyłamy komplet podszewki pod marynarkę, kamizelkę, spodnie, kieszen'0 i do ręka-
wóu po 65.000 mkp., wrfszy gatunek po 80.000 mkp.

R6wn:e i posiadamy na składzie po cenach konkurencyjnych, między inntrni, n&stęroj jce t»\vary:

M lek a  pełnego, świeżego, w więk
szej ilości, poszukuje „Lektoi11, 

zakład przetworów djetetycznych z 
mleka, Kraków, ul. Karmelicka 15. 
Dostawa rano, najpóźu ej do godz. 
.KI tej koleją inb końmi. Ceny we
dług um wy. Heflektoe także na 
późniejszy termin, nawet od wrze
śnia b. r. 1000 1 3.

r w otiU l eleganckie, lekkie,
wózki na resorach, sprzedaje 

Jan Szymski, Kraków, ulica ttaKo- 
wieoka L. 11. 205 2 2

 rozkładanki, /ózki
dziecięce sprzedaje tanio Piecho

wice, Kraków, Mikołajska 7. 873

P ł ó t n a  białe na pościel i bieliznę, sztuka 17 m, 140.000 mkp., 
160,090 i 175.000 mkp., na metry po 9.0 0 i 10.000 mkp. 

P r z e ś c i e r a d ł a  ze specjalnego płótna prześcieradł w ego, w/sok.
gatunku, po 42000 mkp. za sztukę.

S z e w  io ly  damskie podwójnej szerokości, we wszystkich kolo
rach, po 19.800 i 21.000 mkp. za m.

Z e f i r y  na koszule, w śliojre desenie po 9,800 mkp. Ea ni.
" C a ig i na ubranka d’a d.-ieci, aikunki, robotnicze ubraniu, bar

dzo trwałe “r noszeniu, po 8.200 mkp , podwójnej ezarckości 
po 24.500 i 28.500 mkp. za m.

S u r ó w k a  na b:?Iuię i t. p., w najlep6»ym gatunku, 71 cm 
sz rokości po 7.500 mkp , 80 cm szer po 8.200 mkp. za m. 

P o ś c i e lo w y  O x f o r d  na poszwy, v. kraty czerwone, ea.dzo 
trwały, po 9.200 mkp ra m.

D y m lc e , Bpecjalne płótno na kalesony męskie, 80 cm szerok.,
bardzo trwało w praniu, po 10.509 mkp. za m.

W ysyła się pocztą za pob-aeiam  (płac,i S:ę przy odb;orzo).

R o c z n ik i  białe, głalkio i waflowe, 130 om dług,, po 11.009 mkp" 
za sztukę.

Czerwone płótno „ T y k * 4 na wsypy, nie przepuszcza pierza, po 
9.500 mkp. za m 

N c w o M  S f z u n u !  Euor,go na damskie kost.nmy, śliczne deseń., 
w pasy i kraty, białe i szare. Wszędzie sprzedawane po 
42.005 mkp. za m, u nas tylko 34 500 mkp.

H a r k S i - t y ,  ttaminy gładkie i deseniowe, zagrań., podwójnej 
szerokości, po 24 500 mkp. za m 

f r y l i o t ś a i  jedwabna, we wszystkich kolorach, kupon na cały 
suknie 87 000 mtp., kupon na bluzkę 34 500 mlp 

L o tn ie  m a t e r i a ł y  na suknie damskie, we wszystkich kolorach, 
kupon na całą suknię po 60.000 mkp., 80.000 i 96.000 mkp. 

A lp a g a  czarna Da sukienki, fartuszki i t. p. po 24.500 mkp. 
za m.

Opakowanie i przesyłka od 3 do 3 resztek 10 000 mkp.

! ¥ & & <  
KRAKÓW * UL.6V/łCR2YŻA1.j
D O S T A W A  N  A T \  CM MIASTOWA

ooOt

UWAGA: Przy zamówieniach aa tę tanią wysprzedąz resztek obowiązkowe jest załączyć w liście pny  zamówieniach następujący kupin:

Xu33s na tanią sprzedaż resztek 3 serji w „Warszawskiej Sptise iianutakturewej", Warszawa) ulica jasna Nr 19-20.
Czytelnik „Nowej Reformy: Imię i nazwisko.........................................
. . . .  'Wieś ..................................Nr dom u........................... Powiat .

Poczta .
Ziemia .

co o GJ,  co" CD

BACZNOŚĆ!! Kupon powyższy służy do aabycia tych tanich resztek i jest ważny tylko na przeciąg tych 2 miesięcy.
Jesteśmy pewui, Ze Czytelnicy „Nowej Reformy11, otrzymawszy od nas je Inę lub kilka resztek, zostaną naszymi stałymi klientami 1 będą 

niezawodni* żądać innych towarów, które są opisane w nowym cenniku, a takowy jest dcłączony do każdej resztki bezpłatnie.

961 2 4
W a r s z a w a ,  u l .  J a s n a  1 8 - 2 0 ,  
T e l e f o n  Sc 2 4  - 8 0  i  1 7 1 2 8 .

Zamówienia, wraz a dołączonym kup*n»m, nadsyłaó pod adresem:

„ W A R S T A W S K A  S P Ó Ł f t A  K f t K f lP A S t T U A O I S A " ,

B * b l j o t e k a  T o w a r z y s t w a  S z k o ł y  1 u d o w e j

Kraków, ulica św. Anny L. 5, I. p. 

jes t n a i 'e p ie j  z a o D a trz o r .ą  i n a jta ń s z ą

WYPOŻYCZALNIĄ KSIĄŻEK
W  K R A K O W I E .

P r z e s z ł o '2 0 . 0 0 0  k s ią ż e k .  W ie lk i  w y b o t  ^ / .o ś c i .

D-.iały: beletryslyczny, naukow y i dla dzieci, bogato
zaopatrzono . 804

S p e c ja ln o ś ć :  le k tu ra  d la  m ło d z ie ż y  szko ln e j.

Przybywających do Waiszawy osobiście prosimy o praedstawienie przy kupnie powyższego kuponu.
UWAGA: W razie, gdyby wysłany towar się nie epudosał, zamianiamy na inny lub zwracamv pieniądze niezwłocznie.

P OSSIliŁmją 1—2 pak «i uaieblo 
wraysh, ewentualnie z wiktem" 

Ogłoszenia >.od „Z. M.“ uo biura 
„Prasa*1, Kraków, Karmelicka 16. 

1018 1 2

Ch ła p c s y #  11-miesięctny, aJ.o- 
wy, ładay, z powo«u braku 

środków utrzymania *e »du»c' za 
swego. — Wiadomość: P»igórn, 
ul. Rydlówka L. 5, w gwoźdź aini.

1022

T ” a j t k  | bez kaaianki poleca 
J. Borys, Przemyśl. 947 3 3

4-cyiindrovre, o 4 siedzeniach, 
w dobrym, do jazdy gotowym 
Stanie, m arki „\Vtif“, bardzo 

ten.o d i  sprzedania.
Oferty pod „ T tc h s c W s c h -  

T esctaen "  przyjmuje A dram i 
btracja „N. Reformy1*. ic i7

T k c l t e i a  k L I a jT W  
i  f t e r s k i c l i  d / «  w i w

S t .  P o p t a w s k l o ^
uŁ B oaeraw ska 14, II p.

paleoa gotowa kilimy, rtwaież przyj
muje zamówienia. 1019

Koszule męskie
u aj modniej i n&jsolidni-tj 
w irack im  cz*aie w ykreu je

P r a c o w n i a  „ R ó ż a 14
Kraków, ul. św . Filip* 23.

Godziay dla stron  od. 8 —3
919 2 2

jy it ta u lf l garderobę męską, uiy- 
Bat wsuą; płacę nsjwyżsao ceny. 
Zawiadomienie keresposlentią lub 
ustne. Schm»us, K.rtków, Szeroka 22 

hol 2 10

„ K ro ]ft  w y t w o r n e  i p r a k t y c z n e ' 1
Pierwszy polski żurnal na sezon w lasenny i Istni *923 r  

700 aodeli od najw ytw orniejszych donajskrom uitjsrycii. 
E o  każdego m o d e l a  gotowe k r o j e  na składzie.

„RU CH “ S . A., K ra k ó w , ul. S z c z e p a ń s k a  9 , te ie f .  3 6 9 .
D la P. T. K sięgarzy rabat. 843

.* v iru !a  b is n i t n y  Metcgcr 
Kr»ków, ul. Bonerowtia 5, 

II. p., oncyny, przyjmuje wszelką! 
biel.znę do szycia. — Wykonanie j  
pierwszorzędne. 864 4 ł

Z a k ła d  ś lu s a r s k o  - m e c h a n i zny

Jana Jachimczyka i Ski
w  Krakowie, u!. Stirowiitlna L. 14

wykiaaje wszelkie roboty w zakres ślusarstwa i mecha
niki wchodzące. — Zakład jest specjalnie urządzony do 
wykonywania i uaorawiauia drzwi żelaznych, sklepowych 
i żninzyj. — Rodejmuje się napraw maszyn do szrcia, rswe- 
rów. ynmusów, maszyn rolniczych i t. p. — Do naprawy 
inoszyn roniczych na żądanie wyjeżdża na prowincję.

b a r d z o  p r z y s t ę p n e .  974

Ł .  K I R S C H N E K
SKŁAO kSUSLNA i PODSZEWEK
poleca i «r. so/.oa wiosenny i letni n t« terjały  

w wielkim w yborze i najlepszym ga
tunku hurtow nie i detajiiczuio.

C e n y  u m i a i  k o w a n e .
Kraków, ul. Kar

melicka 10.
Tel. 32. e n

m m m m m
na w R 25);stkis «i«,ttpce fcolójfiw ® , 
ou w s z y s f k io l i  p i s m  k i ^ j o w y c a  i zagranicznych

przy jm uje 2040

?©lslf?e T c  w. lv A ą t ja v n l  2 : o I f ? |© W y c i 2

i ,  Am

E .'£ \ś  t , "!3«a 3 7 Q?,epsfr*U? *. £.
Oddziały: W arszaw a — Lwów — G dańsk —  W ilno — Poznań

'■ niiiaaajn1 -  -aBaeiawaraK-.'" o, aaawrw^aiiniinwh.^ -TPiwaB«Si.rtiT-pt>>.Jjr-^łCCT»»«ia-v»MłWhmw«Z'i r̂ saBB:
Li n -jł^ sr* ” ila  p r a s o w e  i r e k la 

m y  k a le jo rw e  „ R n c h 11, S. A., ul.PrzsidoaniK turystyczny po Mowie.
Wawr? i muzea:

Z a m e k  >,:rAle-»akl na Wawelu
9 do zmroku. Wstęp do Zamku 500 mkp.

zwiedzać można od godziny 
(£ai sąd Zamku królewskiego 

tel. 1262J. I r o t y  k r ó l  ;w s* le K erOP K ic k te w ic z a  i  aksrfelec
w  k a je d /z e  n a  W aw eln  zwiedz -1 można w dnie powszednie o «o- 
dsiuie 10, w niedzielę i święta p* nat-iżeustws.ch. G ró b - Z9Sł -i 0- 
n y sh  w k ry p c ie  n a  p.*'?' S k a rg i w  ro śc ie le  sw . H ou& ,
Oras. s ltrrfe lec  H. P. Xk9r(t iwiedzŁć mośna w chwilacii wotnicli 
od nabożeństw, za zgł s.:eD.ein się d j zakrystii, idatsenia Na-otiOWJ, jęć: 
Sukienuice. tei. 168, otwarto jest cod*:*unie * i godr. 10 — 2, za opłatą 
1800 mkp. od «soby; zbiorowe wyciecz':: otrzymuj,-, zniżki w karcclarji 
Muzeum w Suki pnicach. M n fe c n i Im . S ry k a  k r .  I r .n p s iia g o ,
Hk W ołske 10, wraz i  iapidarjam, otwarto z wyjątkiem wtenrow 
i pi Łków codziennio od godz. 10—2, za opłatą 1000 ir : p .  odi „sooy. 
Zniżki jak poprzednio. Dom i - n u .e a i  i N ar s ul. Florjan
ska 41 dzi&ła zbiory mistrza, otwarte codziennie od 10—2, za opłatą 
3UG mkp. »'d osoby. Zniżk1 jak poprzednio. B a rlia k a a  c iy li  L iw , 
R onde l h ram y  PlorJaB Skiej, zabytek architektury i  kośca XV 
i XVI w., w lecie efaarty  prze^ cały dzień, w raiea.ącack ziraswych 
za zgłosztniam się w zaacelarji (najmniej 5 o-ótó zs opłatą 'OMmkp.
04 osoby. Eniżki ,ak poprzeduio. wso ta  M arj se ^ s  W lecie otwarta 
codziennie oa godz. 10—12, w miesiącach zimowych za r,głodzeniem s:ę 
Wkasib muzealnej w Sukiennicach. Opłata 1000 mkp. od osoby. Zniżki 
ja /  poprzednio. 2S-.i7.aum jia r to ry - ik lo n , ul. FijarEka 6, otwarta dia 
awieazających wo wtorki i pi-tki od godz. 9 —1 w południe, o ile w te 
dni nie erzypadną święta. MI i js k le  M n u tz n  przem y& łow e, ulica 
Smolens& 9, tel. 1339, >t warte od 10—1. M u zea ra  e tuogz aficzao, 
s

na Wawelu otwarte codzienrre. Wstęp w niedziele, wtorki i czwartki 
50 mkp., w i ino dui 400 tnkp. W ystaw a T o w arzy s tw a  sz tu k  
" l^ — j c i i  ph Szczepański J, tel. 8, otwarta cfcdzienn.e od g. 10—4. 
Wstęp 5 W  mzp. Wyst&wa > rz c ic y s lu  p o la k leg o  U fii pom ocę 
prz.-aay«łO l/ei ul. Straszewskiego 1. u8, wstęp wolny ol godziny 9—1 
i od 3—6.
Er*az3»sr-!aatsnit. wssatBJtczatantaŁ-aEntKPtssacsroe 3tszD«sspt»r<S53tso«

W ła d z a :

Szczepańska tel. 369.
4CSICZfiV̂2>CZa)CZS £ KCK>CC522̂ E2rASCA

S M a d j  l o r t e p i a n ó w .

Generslne zastępstwo fabryki 
foitet.iauów i piania firmy

„ S t i n g !  O r l g ! n a i “
I h n y c h  “ rs n

W8lnvrOd. twO, ul. Basztowa L 26, teL 114-1; godz. przyjęć: 
wojewoda od 11—1, gedz- urzed : ( d 6—3, dla stron od 10—1. 3 »a-
ro s fw c  k ra k o w sk ie , ul. Starowiślna L. 13, tei. 3554; godziny przy 

starosta od 11—Jn  goaz. zrzęd.: od 8—3, dla stron od 10—1.
M ag istra l, plac WW. Świętych L. 8 , tel. 46; gedz. przyjęć w p.ezy- ' _  i  n  L 1
djuin miast-.: od 12—2 i  wyjątkiem niedziel i świąt; godziny urzędowe Mfllfl l in *
od f —2. D k o le i paA rtw ourycii, plac Matejki L. 12, telefon ~ j f y  ■“  •* i l u ż 1}!!
2-4 i ; godziny irsjrję : p-fzes dyrekcji od 11—1, godz. urzęd.: od 8—3 Frakbw ul iw Annv I 'l
z yjatkicm niedael i świąt. D yrekcja  n e łic jl. ił; Krupnicza 84. * lMłlf) ult oW« n illlj  li o
tók n 458; godziny -rzędowe: od 8 - 3 .  I i  a r k a rb o w a  (Władza jkar-ijL,o leca fo rtep ian y  i p ia n in a  
bo, insi .ncji n i  Wojawódatwo krdkow.skie) fil, Helcow 2, Ii p., „ . „ . . i .  f„hrrf tiiti n
teletou .25. Brizes Izby przyjmuje strony codziennie od godz. 12-- l  po c e a a c a  id o r y iz a jc n
z w jjątkum  , le zitd; i świąt; w biurach godziny dla stron od 11—1.

eozsotr 'fEŁJtjsotsm” '* jecmscwł wswacwssarE-az-tspiczjiis-atspf

S i s r a  k o p n a  1 o f ł o a i f l ń .

IISJczciwGŚĆ“ B iar ik u p n a ' sprze
daży kamienic, realności, folwarków 
s p rzed a je  i p r z y jm u je  do Kupna. 
Podw ale 3, obok poczty.

R e w iz ja  ta ^ ó w .

W Dn kafel Lherccidej w Krikowfs, oL Jagitilodaka E  Ji,
/

S ia r o  r e w iz j i  l o s ó w  p r z v , 
D o m u  lm ir rz n a c y jn y m  S ib d u -I  
sc h i l tz ,  R j n t k  8 .

ł c r t e p i H j  i  9 l « a i n a

'B R C E S T E IN A
w yłączne zastępstw o

K r i s ó w ,  u ! . W c is k a  1. 7 .

la b o r a f n r j  . a i  k o s m e t y c z n a

f f f l tó i  EsjŚSfŚlf, ^ iz fc l 3 ,1. D
poleca dobrzo ztepairzony lakład 
*r wyroby kosir.eti czne, włosowe 

oraz k&pujs wycze.zki.
K saasicass uiok jt * xbw33.’ se«*icx«

E s i ę g a ? a i e .

Księgarnia i sprzedaż gazet: 
. fflm  V 1, 8. A., ul. Szczepańska 9, 
lei. 369.
tczaicziaEŁjłiaaiczsi K2M>n»»i3atc3aszJl

E i s a .
K in o  p o n c z a j ą r -  „ S S m e  j ia "

ul. Smoleńsk 1 9 .  rriedrtaw ieni* 
w soboty , n ie d z ie le  i święta.

K ino „•ylokn**1 ul. Zielona 17. 
Czysty zysk dla inwalidów wo"eu- 
nyeh. Przedstawiani,, codziennie od 
godz. 6-tej. w św ięta od 3-ciej.
»oB«asłr®8 afieg jic s to e icw casr '' 

Z a k ł a d y  p r z s ^ y s ł a w ® .

Zakład teplcersko - dekoracyjny, 
magazyn Kzcbll i * # »  feolder 
A. r.] tslA-" ż, ul. iSławkawgia *J1, 
Tolefoa Nr 3A63.

Chcesz m ieć  dobry w zrok do setnych la t 
Św ieć żarów ką „ F errow att(t.  6 35 35

U l R O L N I C Y  ! ! !
SIARCZAN AMONOW Y o zawartości 20% azotu, wolny

od dwmipszki rodanu i c’a riu.
SOL PO TASO W Ą 20 -3 5 % , poleca w ładunkach wago

nowych oraz w mniejszych partjach
F ftL S .t lf t i u a m L o m i  s .  A

S r  a l tó w , wt. S I tw K e w s b a  L . 1. 764 6 6

F A I t R lf  iN Y  S K Ł \n

S lE L im n ^ iC IE I
p o d  f i r m ą :

M . K K Ó Ł  1  R . I t O l . E Ż A L
B i P A I i Ó W ,  U Ł .  J A U I E L L U Ń S K A  9

p b .4 n d a  n a  s k ł a d z i e  B I S U Z G Ę  M Ę S K Ą  
w  r ó ż n y c h  g a t u n k a c h  o d  n a j t a ń s z e j  d o  

n a j w y k w i n t n i e j s z e j ,

SPRZEDAŻ HURTOWNA i DETAILICZNA.

U w a g a .- . P. T. Kupcom udzielamy trzech miesięozn igo 
kredytu. 909' 2 2

M"i2 wetiM s. L w Kiakcwie
u!. Krnpnicia L. 5.

akcjonarjuszy Spóik1 akcyjnej pud firmą: 
»Jaworznickie komunalne kopalnie -\VQgla S. A 
w Krakowie* odbędzie się dnia 6 ma a 1923 pr
0 godz. 5l/2 po południu w sali konferencyjnej

Prezydjum m. Krakowa.
?ori;ą«Iob d z lc u y :

1) Protokół z II. W alnego Zgrom adzenia; 2) Spraw ozdano 
z em isji; 3) Zatw ierdzanie zam knięcia rachunkowego i b 
lansn; 4) W ysłuchania sprawozdania rawizorów. aDSolutorjun- 
dla Zarząuu; 5) U chw da w pizedmiocie użycia czystegc 
zysku; 6) W ybór rewizorów rachunkow ych i ustanowienio 

ich w ynagrodiecia; 7) E ńeikU alne wnioski.
Posiadanie 25 sztuk akcjrj daje praw o do jedneg 

głosu na Walnern Zgromadzeniu. Oolem w ykonania praw a 
gJosowania należy złożyó akcje, uzaaadaiające prawo głoso
wania bez arkuszy kuponowych,- najpóźniej na 8 dni przed 
termicem W alnego Zgromadzenia-
w  K ra k o w i® : w kasie Spółki, uh K rupnicza L. 5, tudzież 

w Oddzisłaeh Polskiego B in k u  Krajowego 
i Polskiego B in k a  Przem ysłów 'go; 

w e  Ł w r w  e  w Polskim Banku Krajowym  lub w Pol
1 w  W a r s z a w ie :  skim B anku Przemysłowym.

AKcjonarjusze, którzy- w ykażą w ten  sposób swoi* 
prawo głosowania, o trzym ają imienne k a rty  legitym acyjne 
z wymienieniem ilości złożonych aki yj  i przypadających na 
nie głosów. 1027

Kraków , dnia 21 kw e tu ia  L323 r.
-fav.ur2.Ji ;Lle b w o a l n s  kopalnio  

we gil 'i.  A ■ vt E  aŁ m '1,
ju m  rn t uufjr' ‘rtizt*- 'ir

PlurwKKzifcy m i  Krawiecki
arą s'ti i  d a m s k i

Jfize f j  R uiieiali
Kraków, i i .  BsczepaAska II
wykonuje irssiolkie zamówię i a dla 
pań i panów szybko i wykwintu,o. 

G en y u m ia r k o w a n o .

Hfl$C!2Sn M>klWdCZnlC29 
1 jfllsntefjjny

l
KraKóy, ni. to. Anny z
poleca rękawiczki, pończochy', 
parasole, płaszcze gumowe, 
ku rtk i nieprzem akalne po ce

nach najniższych.

W ła s n a  p r a e s t ^ m a  r ę b a -  
w ic z o b  s k s r b u w jc h i .

Z a h t a d  t a p i c c r s k i  
i m a g a z y n  m e b l i  

M  B A R D A C H  
K r n k u u r ,  F l u r j a ń s k a  1. 1 6 .

S30ca<.-rE7T3e£.i‘ ~aeca

óbuwie.
K O N K tR E \C f .lM A  

P K A C rtW  4IA  IV, 1VS ki A

a .  P A m i
H r « k ó u r> K y n « k  g t .  3 0 , 1 \ u  

SUimd
U ćjklcn parnsnll

K r a k ó w ,  u l .  I . 19
(sklep).

B otscam acw o* js s-^iczaiaaicTsztai

furfcicnilo i pralnia
przyjmnjo do chom. ezj-zezr-ais 
i ptasia wszelką bieliznę i garderobę, 

■ f r a k ó w ,  u l .  D ł u g a  1 9 .

Szędca Drukarń5 L, K, Goi sak


